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Zwycięstwo soefallsliw w Niemczech 
Zdobyli oni o 20 mandatów więcej, niż posiadali poprzednio. 
Socjaliści wraz ze stronnictwami lewicy utworzą nowy gabinet. 

Przygnębienie w kolach 
prawicowych-

Berlin, 21 maja. 
Wielkie zwycięstwo socjalistów przy 

wyborach do Reichstagu wywołało we 
wszystkich kolach politycznych Nie­
miec olbrzymie wrażenie. 

Prasa niemiecko - narodowa omawia 
wyniki wyborów z przygnębieniem. Nie 
miecko - narodowy „Der Montag" przy­
pisuje klęskę walce, jaką stronnictwa 
prowadziły przeciwko niemiecko - na­
rodowym. Walka ta doprowadziła do 
utraty przez stronnictwo niemiecko-na-
rodowe szeregu mandatów. Utrata ta 
prawdopodobnie uniemożliwi utrzyma­
nie większości rządowej bez demokra­
tów i socjalistów. 

Zdaniem „Der Montag" wynik obec­
nych wyborów uwydatnia się jeszcze 
więcej w Prusiech niż w parlamencie 
Rzeszy. 

„Deutsche Allg. Ztg." stwierdza, że 
mimo wszelkich ostrzeżeń wyborcy z 
mieszczańskich sfer oddali swe głosy w 
zastraszających rozmiarach drobnym 
stronnictwom. 

„Bcrllner Tageblatt" konstatuje, że 
wyborcy niemieccy wypowiedzieli po­
tępienie pod adresem kursu prawicowe­
go, prowadzonego w ostatnim okresie. 
OBECNIE NIEMOŻLIWY JEST W 

PARLAMENCIE RZESZY BLOK 
PRAWICY. 

W Prusiech stosunki obecnie utrwa­
liły sle na dłuższy okres czasu. 

„Welt am Montag", podkreślając ró­
wnież zwrot na lewo, stwierdza, że 
zwrot ten wyszedł więcej na korzyść 
komunistów niż socjalistów. 

Stronnictwa mieszczańskie, — pisze 
„Vorwarts" — naogół straciły pomimo 
zwiększonej ilości • wyborców. Częścio­
we straty, poniesione przez walki grup 
lewicowych, wyszły na korzyść partji 
komunistycznej. Socjalistom i komuni­
stom będzie jeszcze brakowało do wię­
kszości, jednak stosunkowa ich siła w 
parlamencie będzie o wiele większa niż 
dawniej. 

Wzrostu głosów komunistycznych 
- oświadcza „YorwSrts" — nie bierze-

Obliczenia z 34 okręgów.. 
Obliczenia z 34 okręgów na ogólna ilość 35 wykazują następujące wyniki: 
Socjaliści 9,111.438 głosów—152 mand. wobec 131 mandatów socjalistycz­

nych w porzednim parlamencie. 
Stronnictwo niemiecko - narodowe 4,359.586 głosów, mand. ok. 73 poprze-

dnio 103. 
Centrum 3,705.040 głosów, mandatów 62 — poprzednio 69. 
Niem. partja ludowa 2.669.549 głosów, mandatów 44 —r poprzednio 51. 
Komuniści 3,232.675 głosów, mandatów 54 — poprzednio 45. 
Demokraci 1,492.899 głosów, mandatów 25 — poprzednio 32. 
Bawarska part. lud. 936.404 gł., mandatów 16 — poprzednio 19. 
Partja gospodarcza 1,391.133 gł., mandatów 23 — poprzednio 17. 
Hitlerowcy 806.746 gł., mandatów 12—poprzednio 14. 
Inne drobne listy ogółem 2,716.717 głosów i prawdopodobnie żadnego 

mandatu. 

my tragicznie. Komuniści bowiem 
wzmocnili się kosztem stronnictw pra­
wicowych. 

bosy Sfreserana. 
21 maja. 
i dolnego 

Berlin. 
W okręgu dołnej Bawaf.ii 

Pailaitynatu, w którym kand\dQwą<ł mi-
niisrtser Sfcresanraim, listą wearaieckiej par­
tji ludowej uzyskała o 700 głosów wię­
cej niż przy wybóflach poprzednich, ziclo-
bywając 7.654 głosów. Mimo to minister 
Stresornanin przepadał w tym okręgu i 
wejdizAc do pari&meawu z listy państwo­
wej. Przeszedł w tym okręgu (kontrkan­
dydat m'nj£stTa Sbresemanwa guberna­
tor wojskowy Afryki zadiodmiej przed 
wojną i w czasite wojny generał Letitow-
Vorbeak z listy nieormdco-awodowej. 

Kto uzyskał mandat? 
Berlin. 21 maja. 

Na zasadzie dotychczasowych infor­
macji siwu-ru/ić można. że soc.uliści 
przcprowaidteili wszystkich swoich przy­
wódców w poszczególnych okręgach. 
Wybrani zostali w okręgach wybor­
czych pruski prezes rady ministrów 
Braun, bytły pruski minister spraw we­
wnętrznych 9everin<g, prozydent Reich­
stagu Loebe i in. 

Z przywódców partj! weaniieciko-na-

rodowej przeszedł w okręgu Fraaikfurt 
nad Odrą, nrinisiter spraw wewruefrzrrych 
Keudcłl, na dólinym Śląsku nwister spra-
wiedllfjwości Hergfl! a w Magdeburgu mi­
nister rolnictwa Schrełc; Hr. Westarp i 
zwany wydawca Hugoniberg przeszJS ~v£ 
Poczdamie. 

Strcmalctwo centrowe przeprowadzi­
ło W okręgach kaTncteriża Marksa i mini­
stra pracy i opiekli społeczmed Brapnsa. 
Pozaitem mwiistra finansów Koehlera o-
rąz przywódcę chrześcijańskich związ­
ków zawodowych Steagerwatóa. 

W okręgu Kołońs(k%i przeszed? rów-
mteż figurujący na trzecteirn miejscu prze 
wodniiczący delegacji do rokowań z Pol­
ską b. minister dr. Henmes. Niemiecka 
Partja Ludowa przeprowadziła m. in. 
swego przywódcę p. Schoitze i rni-ni-
sllira gospodarki Gurftusa, kttory wybra­
ny został w Badenjt. 

Demokraci przeprowadzili przewodni 
czącego stronnictwa Kocha i ©.ministra 
finansów ReMioMa. 

Rząd nie ustąpił. 
Berlin, 21 maja. 

Półurzędowy komunikat oświadcza, 
że podane przez prasę informacje. Jako­
by rząd w ciągu dnia dzisiejszego miał 
podać się do dymisji, nie odpowiadają 
prawdzie. Rząd pragnie zaczekać na 

ostateczne oficjalne obliczenia. Rzad 
nic chce wywoływać kryzysu,, lecz m-
stąpl wtedy, gdy będą mogły już być 
podjęte rokowania o utworzenie nowe­
go gabinetu, a więc wówczas, gdy zbie­
rze się nowy Reichstag, co będzie mo­
gło nastąpić pomiędzy 10 a 14 czerwca. 

Rozbicie wśród komu­
nistów. 

Berlin, 21 maja. 
Rozkład w secesji partji komunisty­

cznej, Ł zw. związku Lenina, postępuje 
W dalszym ciągu. 

Partja ta, jakkolwiek nieliczna, roz­
dzieliła się na 3 grupy, z czego jedna 
przyłączyła się do socjalistów radykal­
nych, druga — licząca ledwie 38 człon­
ków, w toku głosowania opowiedziała 
się 26 głosami za połączeniem z socjal­
demokratami, 10-ma za zachowaniem 
samodzielności partyjnej, zaś trzema — 
za powrotem do partji komunistycznej. 

Wybitni działacze paltyjni, jak: Rus-
sischer, Maslow i Scholen, zgłosili ak­
ces do partji, należy jednak oczekiwać, 
że nie będą oni do niej z powrotem przy 
jęci. 

Trzecia grupa związku Lenina re­
prezentowana jest przez Urbensa, który 
jednocześnie redaguje organ związku 
Lenina, wychodzący p. t JDie Fabne 
des Komunismus". 

Mimo przychylnych dla lewicy wy­
ników głosowania przy ostatnich wy­
borach parlamentarnych, w których na 
listy komunistyczne padło ogółem około 
80 tysięcy głosów, związek Lenina w tej 
postaci, jak obecnie, żadnych wpływów 
mieć nie będzie. 

Paryż, 21 maja. 
Omawiając wyniki wyborów niemie­

ckich „Intreasigeant" pisze, że nie mę­
żna przepowiadać charakteru przyszłe­
go rządu Rzeszy, minister Stresemann 1 
polityka locarneńska bezwzględnie jed­
nak tryumfują. „Temps" pisze, że re­
publika niemiecka stała się rzeczywi­
stością, co jest faktem kapitalnym, mo­
gącym mieć poważne znaczenie dla po­
lityki europejskiej. 

ZwięKszenie podatKu obrotowego o 30 mili. 
Komisja budżetowa sejmu postanowiła powiększyć wpływy z podatku 

obrotowego i ceł.-Opozyc]a odrzuciła wszystkie wnioski rządowe. 
U / — —<.——_.— I ł . 1 i _ . . . Warszawa, 21 maja. 

Ô olsfca Agencja Telegraficzna) 
W dniu dzisiejszym o godz. 10.45 ra­

no rozpoczęło się posiedzenie komisji 
budżetowe] sejmu, na którem przystą­
piono do głosowania nad budżetem mi­
nisterstwa skarbu. 

Przyjęto poprawkę, zmieniającą ty­
tuł „Straż celna" na „Straż graniczna". 
Dalej przyjęto wniosek „Wyzwolenia" 
o zwiększenie podatku przemysłowego 
o 30 miijonów 1 drugi wniosek tegoż 
stronnictwa o zwiększenie cel o 20 milj. 
Przyjęto również wniosek referenta o 
zwiększenie odsetek od ruchomości ma-
iątku państwowego o 12.750.000 zł. 

Przyjęto dalej wniosek posłów Kor­
neckiego i Rybarskiego o zmniejszenie 
funduszu dyspozycyjnego b 75.000 zł., t. 
J. o połowę, o zmniejszenie wydatków 
osobowych o 300.000 zł., kosztów po-
dróży i przesiedleń o 700.000 zł. i wydat 
ków biurowych o 100.000 zł. — Zauwa­
żyć należy, że wnioski te przechodziły 
większością jednego głosu. 

Przyjęto wniosek posła Wyrzykow­
skiego, zmniejszający kwotę na remuue-
racje o 1.500.000 zł., pozostawiając ua 
ten cel tylko 500.000 zł. Dalej wniosek 
posła Bltnera (Ch. D.) zmniejszający 
pozycję „inne wydatki" o 47.816 zł„ a 
sumę przeznaczoną na ogólny zarząd 
skarbowy o 200.000 zł. Kwota na na­
grody za wykrycie przekroczeń skarbo­
wych zmniejszona została na wniosek 
posła Rybarskiego o 400.000 zł. 

Po przerwie II głosowanie nad bud­
żetem. Pos. Hołyński (BB) oświadczył, 
iż wobec wyników poprzedniego głoso­
wania nad budżetem min. skarbu 
SKŁADA REFERAT TEGO BUDŻETU. 

Przewodn. pos. Byrka zaznaczył, że 
nad tein oświadczeniem komisja zasta­
nowi się jutro po ukończeniu III czyta­
nia. Przystąpiono do III czytania całe­
go budżetu. 

Min. skarbu Czechowicz złożył na­
stępujące oświadczenie: 

Przed rozpoczęciem Ul czytania 
mam zaszczyt w imieniu rządu złożyć 

nast. oświadczenie: Przy tl czytaniu 
zostały podwyższone wydatki. Do III 
czytania zgłoszono szereg wniosków o 
dalszcui podwyższeniu budżetu. RZAD 
MUSI SIĘ ZASTraEC PRZECIWKO 
PODWYŻSZENIU WYDATKÓW, PRZE 
KRACZAJACYCH MOŻUWOŚCI FI­
NANSOWE PAŃSTWA. ZWRACAM 
UWAGĘ NA NIEBEZPIECZEŃSTWO 
NIEREALNEGO PODNOSZENIA DO­
CHODÓW PAŃSTWA. ŚRODKI NA 
PODNIESIENIE PŁAC URZĘDNI­
CZYCH WSKAZAŁEM PANOM. WO­
BEC TEGO PROSZĘ O ZAAKCEPTO­
WANIE ZGŁOSZONYCH PRZEZ RZAD 
DO III CZYTANIA WNIOSKÓW. 

W glosowaniu załatwiono budżet 
Prezyd. Rzpl., któremu na wniosek po­
sła Polakiewicza podniesiono uposaże­
n i ze ISO na 240 tys. Następnie przyjęto 
z drobnomi zmianami budżety sejmu i 
senatu oraz prezydium rady ministrów. 

Budżet min. spr. zagr. przyjęto w 
brzmieniu uchwalonem w II czytaniu. 
Przy budżecie m«a spr. wown. przy. 

wrócono szereg pożyci, stosownie do 
wniosków rządowych. Uchwalono 125 
tys. na Powsz. Wystawę Krajową w 
Poznaniu, ogólna kwota na ten cel wy­
nosi 3 I pół miliona zL. zawarte w po. 
szczególnych budżetach. Na tern zarzą­
dzono przerwę do godz. 4 min. 30. Na 
posiedzeniu popołudniowem przystąpio­
no do III czytania budżetu min. sprawie­
dliwości, który z szeregiem drobnych 
poprawek przyjęto. Przyjęto też z drobn. 
poprawkami budżet min. przem. i han­
dlu. 

Budżet min. komunikacji komisja przy 
jęła bez poprawek, przywracając jedy­
nie na wniosek rządu szereg pozycji, 
skreślonych przy II czytaniu. Następnie 
przyjęto z poprawkami rzadowemi bud. 
żet min. rolnictwa oraz budżet min. W. 
R. i O. P., w którym przyjęto wniosek 
pos. Kalinowskiego o podwojenie sumy, 
przeznaczonej na budowę szkół pow­
szechnych do 20 mili. Na tern obrady 

'zamknięto. Następne posiedzenie jutro 
o godz. 10 min. 30. 
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CASINOl I 
i dni następnych • 

Rosyjskie arcydzieło filmowe 1928 r. wytwórni „Sowkłno", które zdobyto rekord powodzenia na ekranach świata p. Ł 

czyli „MIŁOSC NAD BRZEGAMI NEWY" 
Dramat obyczajowy współczesne! Rosji, rozgrywający się 

śród tych, których żywi ulica. 

W rolach głównych znakomici artyści teatru Stanisławskiego: 

Buzińska Czernowa - Sołowcow - Nikitin. 
Życie potoczne współczesnego Leningrodu. Dzieje inteligenta śród tuzów i spekulantów sowieckich. 
Walka dwojga płci w wirze dzisiejszej Rosji. Niezapomniane sceny uliczne. 

Galerja niesamowitych typów. 

Początek przedstawień o godz. 4.30. 

Zamach na prezydenta m. Wiednia 
Sprawca jest bezmyślnym awanturnikiem, tchórzem i kłamcą. 

Sąd skazał Sztrebingera na 2 lata ciężkiego więzienia. 
Wiedeń, w majo. 

iW procesach politycznych oskarżeni 
zazwyczaj przyznają się do winy i nie 
chowają głowy w piasek. Do tego typu 
zamachowców nie należy Sztrebinger, 
który w listopadzie ubiegłego roku strze 
lał do prezydenta miasta Wiednia Karo­
la Zajca, Prezydent ocalał wówczas tyl­
ko dzięki temu, że po pierwszym wy­
strzale, zasłonił się pluszową poduszką, 
na której siedział w aucie. 

Sztrebinger nie jest bojownikiem ja­
kiejś idei, wywołującym bądź-co-bądi 
szacunek bez względu na wartość samej 
idei Oskarżony czyni wrażenie tchórza, 
który jąka się, plącze w zeznaniach i 6ta 
ra się umknąć karzącej sprawiedliwości 
On nawet Mnie miał zamiaru'* zabić pre­
zydenta. 

-— Tak, ale przecież oskarżony strze 
taj do megol — dziwi się przewodniczą­
cy sądu —- w dodatku oskarżony strze­
lał k 12-m£limetrowego rewolweru, któ­
rym zabić można nawet byka! 

—• Chciałem go tylko ostrzec i jed­
nocześnie zwrócić uwagę, ogółu na zgu­
bną politykę socjalistów. 

— Dobrze, ale czy po to trzeba było 
tak uporczywie strzelać ?„ Stwierdzono 
przytem, że oskarżony przed dokona­
niem zamachu ćwiczył się, w strzelaniu 
w okolicach Wiednia. 

17-ta Loterja Państwowa 
1-a klasa. 2-i dzień ciągnienia. 

Zł. 35.000 nr. 7513. 
Zł, 2.000 nr. 144407. 
ZŁ 1.000 n-ry 17488 143371. 
ZŁ 500 n-ry 102258 110613 111932. 
Zł. 400 n-ry 102119 116031. 
Zł. 300 n-ry 19767 25137 39547 52740 

79465 143964. 
ZŁ 200 n-ry 3237 9896 19162 26709 

21067 38253 41340 46720 47803 50717 
63983 656% 69727 79463 116040 122664 
123075 129492 136850 146672 149561. 

ZŁ 150 n-ry 5334 5861 6406 12502 
12681 13921 15764 17808 18097 188U9 
19006 19077 19642 19625 18097 18809 
19006 19077 19642 19625 20730 24676 
25244 25529 25997 27346 27931 28271 
31997 32015 37507 41671 42471 43435 
45869 47121 49641 52811 54327 59107 
62196 64689 65467 66834 67245 69200 
69549 77186 77262 79984 80112 80595 
86634 88747 89045 90942 92011 92220 
93637 93093 94978 96304 98494 98967 
102253 105172 105576 109831 113356 
116529 118148 118176 119135 120423 
123010 123281 26232 128013 128489 
129156 130527 131571 132183 135744 
137474 141120 142531 144052 145895 
149877 151047 153213 153567 154202 
154373 154711 154750. 

—i Nie myślałem wówczas nawet o 
zamachu na prezydenta Zajca — tłuma­
cz? się oskarżony — Ćwiczyłem się po-
to, ażeby móc się obronić w razie napa­
du. 

— Kto na oskarżonego napadał? — 
pyta przewodniczący. 

>—' Socjaldemokraci. 
—i Kiedy i gdzie? 

—Oni mnie zawsze prześladowali.. 
W fabryce metalurgicznej, gdzie praco­
wałem, na ulicy... Pewnego razu chcieli 
mnie nawet oblać kwasem siarkowym... 

—. Dlaczego? 
— Dlatego, że nie byłem socjalistą, 

a Zajc i inni jego towarzysze głosili, że 
nie »•— socjalistów trzeba mordować. 
Zajc powiedział również, że wszystkich 
partjotów trzeba powiesić. 

'<— Gdzie on to powiedział? 
Sztrebinger plącze się. 
— Nie... ale o tern w gazetach pisa­

no... 
Lecz w jakich gazetach i kiedy — te­

go nie pamięta. Nie może również do 
wieść tego, że socjaliści prześladowali 
go rzekomo za monarchistyczne poglą 
dy. Okazało się natomiast, że Sztrebin 
ger sam wstępował do socjalistycznych 
związków, płacił składki członkowskie 
występował na zebraniach. Potem zwą-
wmmmmmmammmmmmmmmmmmmak 

chał się z hackenkreuzlerami i wstąpił 
w ich szeregi, lecz z nimi również się 
posprzeczał i został członkiem organi­
zacji „frontowców", jakkolwiek na fron 
cie nigdy nie był (Sztrebinger ma dopie­
ro 24 lata). 

— Do jakiej partji oskarżony nale­
ży? pyta przewodniczący. 

— Jestem militarystą — oświadcza 
nagle oskarżony — 1 właśnie dlatego 
strzelałem do prezydenta... 

Wśród publiczności rozlega się 
śmiech. 

— Dobrze, ale co z tern ma wspólne 
go prezydent Zajc? — pyta zdziwiony 
przewodniczący. 

— On i inni socjaliści zniszczyli ar-
mję! — odpowiada oskarżony z przeko­
naniem — gdyby nie oni, mielibyśmy te­
raz milionową armję, i nie byłoby bezro 
bocia, gdyż młodzież służyłaby w woj­
sku. 

Wybuchy śmiechu stają się głośniej­
sze. Przewodniczący wzrusza ramiona­
mi. 

Powoli wyjaśnia się, że Sztrebinger 
jest typowym awanturnikiem, często 
zmieniał zawód, był robotnikiem, staty­
stą, chórzystą, służącym na aerodromie. 
Pewnego razu uczepił się o kadłub go­
towego do lotu aeroplanu i podniósł się 

Bomba gazowa w walce z bandytą. 
Katowice 21 maja. 

Policja Katowicka stoczyła formalną 
bitwę z osławionym bandytą górnoślą­
skim 22-letnim Aleksandrem Wilimem, 
który ma na sumieniu szereg mor­
derstw i napadów. 

Bandyta, wytropiony koło Chropa-
czowa, na widok zbliżającej się policji 
rozpoczął gęstą strzelaninę i raniwszy 
-ciężko jednego posterunkowego — 
zbiegł 

Zaalarmowane wszystkie komlsa-
rjaty okoliczne rozpoczęły przy pomo­
cy szkoły policyjnej obławę 1 nad ra­
nem osaczyły go w pewnej zagrodzie. 

Bandyta schronił się do kurnika i 
przez 4 godziny zasypywał policjantów 
kulami rewolwerowemi. Dopiero, gdy 
policja rzuciła bombę gazową, bandyta 
wyczołgał się w stanie półprzytom­
nym z kryjówki i oddał się w ręce po­
licji. 

5-cio letnia gwarancja. 

O G Ł O S Z E N I E . 
Tak poszukiwane wskutek swoich wybit­

nych własności, powszechnie znane 
F O R T E P I A N Y I P I A N I N A F I R M Y 

AUGUST FOERSTER 
w wielkim wyborze w różnych gatunkach drze­
wa i rodzai stylu nadeszły; prześliczny ton i 

wspaniałe wykończenie. 
Zapraszam do obejrzenia bez przymusu kupna. 

Wygodne warunki spłaty. 
Bardzo solidna obsługa. 

Skład fortepianów i pianin 

KAROL KOISCHW1TZ, Łódź 
ul. Piotrkowska 67. Telef. 54-78 24-72. 

Fabryczne* 
lokale 

w centrum miasta 
od zaraz do wydzie 
rzawienia. Informa­

cji udziela 
teleŁ 61-60. 

Lekarz-dentysta 

przyjmuie w lecz­
nicy pizy ul. Piotr 

kowskiej 284 
codziennie od godz 

2—7 wlecz 

wraz z nim na sto metrów, lecz pilot, 
który to zauważył, szczęśliwie spuścił 
go na ziemię. 

Przed sądem oczywiście stanęło za« 
gadinienie, czy oskarżony jest wogóle c— 
sobą normalną, odpowiadającą za swe 
czyny. Obrońca jego znany adwokat 
Kil, starał się przekonać sędziów, że 
Sztrebinger jest bezwzględnie człowie­
kiem niemoralnym. W stosunku do inne­
go oskarżonego, Rostocka, który dwa 
lata temu zamordował dziennikarza 
Bettauera, manewr ten udał mu się zna­
komicie. Sąd postanowił wówczas oskar 
żonego umieścić w szpitalu psychjatry-
cznem.., gdzie uznano go za zupełnie 
zdrowego. 

Co do Sztrebingera sprawa przed­
stawia się inaczej. Psychiatryczna eks­
pertyza ustaliła, że oskarżony jest czło­
wiekiem lekkomyślnym, skłonnym do 

awantur, ale zupełnie normalnym i od­
powiadającym całkowicie za swe czyny. 

Prokurator sam przyznał, że uważa 
oskarżonego za człowieka nienormalne­
go, w przeciwnym bowiem razie nie 
popełniłby tak lekkomyślnego i bezcelo 
wego zamachu. Ale z drugiej 6trony 
przedstawiciel oskarżenia wskazał na 
to, że nie wolno wszystkich przestęp­
ców umieszczać w sanatorjum, albowiem 
doszłoby do tego, że każdy bezrobotny 
strzelałby do osób urzędowych, by po­
tem móc pędzić beztroski żywot w sa-
natorjum. 

Obrońca nie omieszkał oczywiście 
przedstawić oskarżonego jako bojowni­
ka i wyznawcę najszczytniejszych ha­
seł, zmierzających ku uszczęśliwieniu 
niemal całej ludzkości 

Oskarżony skazany został na dwa 
lata ciężkiego więzienia. 

Bądź - co - bądź nie jest to sanatot-
jum, ani nawet szpital psychiatryczny.,., 

N. 1 . 

Zwalczanie łysienia. 
Ciekawych odkryć dokonali w ostatniej 
dobie fetorze ckorób włosów. Wyka­
zał) doświadczalnie dstnietnie sipecyficz-
nych składwków w Umfie krwi. totóremł 
zasilają się _9corzan(kS włosów. Przekona, 
fi się rown/ież, że kwasy "tłuszczowe u-
pośledizają dowoź od&ywczyoh sMai^rti-
ków do korzonków*. Zobojębnl»ai)ąc je zaś 
systeanatycanem myciem skóry głowy* 
gorącą wodą i powszeclintie znanym 
Shampoonem D-ra Lustra, notnmmje się 
prawidłowy rozrost wiłosów. Czystość 
mycia: w prawidłowych wansnkach raz, 
u osób cierpiących na tfajpieź i łojotek— 

2 razy tygodniowa. 
JOr. Z. Bk 

i 
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Zwycięstwo Sfresemanna 
(Korespondencja własna 

„Republiki). 
BERLIN, 21 maja. 

Przed kflku tygodniami, pisząc o wy­
drach we Francji i Niemczech, „Repu­
blika" przewidywała zwycięstwo socja­
listów niemieckich i porażkę czynników, 
wrogich t zw. polityce locarneńsktej. 

Aczkolwiek rezultaty wyborów nie­
dzielnych znane są dopiero częściowo, 
lednak potwierdzJły one w zupełności 
nasze przewidywania. Niemcy przecho­
dzą, obecnie okres reorganizacji produk­
cji, krystalizowania się nowych form 
kapitału, a historycznie dowiedzione 
lest, iz te) właśnie fazie odpowiada w 
społeczeństwie umiarkowany socjalizm. 
Pozatem wybory były prowadzone pod 
kątem polityki zagranicznej. Niemcy po. 
trzebują chwilowo spokoju, a kilka lat 
ostatnich dowiodło, że „pokojowy" opór 
przy stosowaniu traktatu wersalskiego 
lest bardziej wydajny, aniżeli awantur­
nicza polityka nacjonalistów, którzy 
drażnią Europę, nic w zamian nie dając. 
I choć stronnictwo Stresemanna nie wy­
szło świetnie z wyborów, wiadomo, że 
główną jego opoką byli socjaliści i nadal 
nią pozostaną. W ten sposób skład no. 

* wego parlamentu nie tylko daje gwaran­
cję kontynuowania polityki Streseman­
na, ale nawet silniejszego akcentowania 
lej. Dla Polski jest to ważne ze względu 
aa traktat handlowy między obu pań­
stwami, dotychczas soboto w any przez 
Bgrarjuszy i nacjonalistów. 

Nie należy przesądzać znaczenia z wy 
ifęstwa czynników demokratycznych. 
Pamiętajmy, że jest to triumf pewne) 
taktyki, ale nie zasad. Nawet lewicowe 
stronnictwo demokratyczne 1 ugodowe, 
w sprawach programu narodowego nie 
ftdbiega od zadań szowinistycznych. 
Niemcy mają grupę partyjną poko-
(ową, ale r d z e ń j e s t n i e ­
b e z p i e c z n y i grożący zawsze wy­
buchem. W kraju tym odbywa się głę­
boki | poważny proces odrodzenia go­
spodarczego i politycznego, mimo to je­
dnak tkwią jeszcze dawne złe narowy, 
i ponad wszystkiem góruje imperializm, 
dążność do restytucU wpływu politycz­
nego w Europie, wreszcie pęd do hege­
moni). Dążenia te są tak Istotne, wynika-
lące z charakteru narodowego, z układu 
warunków geograficznych, socjalnych 1 
pol i tycznych, że walka z niemi tylko i 
wyłącznie środkami dyplomatyczneml 
nie może doprowadzić do żadnego re­
zultatu. Natomiast własdwem remedium 
lest wzmacnianie frontu gospodarczego, 
reorganizacja wewnętrzna Polski, Fran­
cji, czy innych państw europejskich, ra­
cjonalizacja, jednera słowem zastosowa­
nie te) same) broni, którą z takiem po­
wodzeniem przegrane w wojnie Niemcy 
wygrywały pokój. 

Powracając do sprawy wyborów, na­
leży z naciskiem podkreślić wyraźną po* 
rażkę komunistów. Przedewszystklom 
okazało się, że kierunek Stalina zwycię­
żył, a trockistowsk1 „Leninbund" skon­
centrował bardzo nieznaczną ftość gło, 
sów. Mimo to jednak nadzieje wszyst­
kich komunistów razem zawiodły, a nie 
pomogła łm nawet zupełna jawność a-
gltacjl. Socjaliści uzyskali trzy razy ryle 
Kłosów. Okazuje s»ę więc, ie nSc nte po 
maga agitacja tam. gdzie pozłom życia 
robotniczego jest wysoki, natomiast naj­
lepszym agentem komunizmu jest nędza. 
Stara i prosta prawda, niestety, jeszcze 
u nas niezupełnie uznana. 

' Sądzimy, że po wyborach polityka 
niemiecka, zatamowana nieco w ostat­
nich czasach oczekiwaniem na nowy 
parlament potoczy się łem samem co do­
tychczas łożyskiem, ale bardziej leszcze 
wartkim prądem, 

SEG. 

H a m b u r g z a t r u t y g a z e m . 
Kilkadziesiąt osób dogorywa w szpitalu. 

Strażacy w m a s k a c h g a z o w y c h ratują nieszczęśliwych. 
Hamburg, 21 maja. j 

Przy Hofestrasse w pobliżu portu, 
w składzie fosgenu, gazu, używanego 
podczas wojny do napełniania t. zw. 
Gelbkreutzgranaten, rozluźniły się wczo 
raj wieczorem prawdopodobnie skut­
kiem ciepła wentyle od zbiorników, za­
wierających gaz o niezwykle trującej 
sile 1 fosgen począł się ulatniać. 

Wielu z zamieszkałych w pobliżu fa­
bryki oraz pośród przechodniów zacho­
rowało wskutek wdychania gazu. Trzy 
osoby zmarły. 

Chmura fosgenu unosi się nad dziel­

nicą Włlhclmsburg. Z dzielnicy tej nad­
chodzą wiadomości o coraz nowych za­
chorowaniach. 

Straż pożarna zaopatrzona w maski 
gazowe, usiłuje odeprzeć chmurę fosge­
nu przy pomocy amoniaku. Telefonicz­
nie zażądano z Berlina dostarczenia wie 
kszej ilości masek gazowych. 

Ludność ogarnęła panika, ponieważ 
niewiadomo, w jakim kierunku zwróci 
się śmiercionośna chmura. 

Do godziny 2-ej nad ranem umiesz* 
czono w szpitalu St. Georg 32 osoby. 
Tylko mała ich część przeżyje zatrucie. 

W dzielnicy Vettei w pobliżu fabry­
ki ewakuuje się całe grupy domów. Lu­
dność opuszcza swe mieszkania, ponie­
waż wszędzie wciska się niebezpieczny 
gaz. Ewakuowanych umieszczono czę­
ściowo w barakach dla wychodźców 11-
nji okrętowej Hapag. 

Strażacy, zaopatrzeni w maski gazo­
we, wchodzą do domów, gdzie fala ga­
zu zaskoczyła szereg osób, które leżą 
bez przytomności. 

Policja zamknęła całą dzielnicę dla 
ruchu kołowego. W pobliskich domkach 
wieśniaków zarekwirowano mleko, kto-
rem lekarze usiłują ratować zatrutych. 

Rokowania polsko-litewskie w Warszawie. 
Inauguracyjne posiedzenie. — Przemówienie przewod­
niczącego delegacji polskiej, radcy Szumlakowskiego. 

WARSZAWA, 21 maja. 
(Polska Asrcncja TdegraiirasTia) 

W poniedziałek, dnia 21 maja o godz. 
5 po pol. w gmachu prezydjum rady mi­
nistrów odbyło się I posiedzenie polsko-
litewskiej komisji dla spraw ekonomicz­
nych, komunikacyjnych i tranzytowych. 
Posiedzenie zagaił przewodniczący de­

legacji polskiej, p. Szumlakowski, który 
po przyjęciu przez komisję porządku 
dziennego wygłosił powitalne przemó­
wienie, podkreślając dobrą wole, jaka 
ożywia delegację polską przy podejmo­
waniu prac nad konkretnemi problema­
mi między Polską a Litwą. Na przemó­
wienie to odpowiedział przewodniczący 

Katastrofa samolotu „Bremen". 
Nieszczęśliwy start lotnika amerykańskiego. 

SL John, 21 maja. 
Na wyspę Greenley Island przybyły 

dwa samoloty wojskowe, z pilotem Mel­
chiorem, który spadochronem opuścił 
się na ziemię, aby następnie na samo­
locie „Bremen" odlecieć do Nowego Jor 
ku. 

Wczoraj rano Melchior wystar­
tował z Greenley Island do No­
wego Jorku. Wkrótce po starcie sa­
molot runął na ziemię i doznał bardzo 
ciężkich uszkodzeń. Szczegółów brak. 

Mota sowiecka do Francji 
w sprawie pomocy udzielanej przez obywateli 

francuskich na wykup cerkwi. 
Paryż, 21 marca. 

Pierwszy radijja przedstawicielstwa 
sowieckiego w Paryżu, Berezowski, zło 
żył dziś w ministerstwie spraw zagrani­
cznych notę w kwestji udzielania przez 
społeczeństwo francuskie pomocy oby­
watelom sowieckim, w postaci więk­
szych sum, zbieranych na rzecz wyku­
pu cerkwi rosyjskich po przeznaczeniu 

ich przez władze sowieckie na inny u-
żytek. 

Nota wskazuje, iż pomoc taka trak­
towaną jest w Moskwie jako wglądanie 
w sprawie wewnętrzne Rosji, co jest 
dla sfer rządzących Z. S. S. R. wysoce 
niepożądanem, jak również nie przynosi 
korzyści tym obywatelom sowieckim, 
którzy z pomocy takiej starają się ko­
rzystać, w celu wykupu cerkwi 

Rról Afganistanu w Turcji. 
Angora, 21 maja. 

(Polska Aceocja Telegraficzna) 
Kród Amanullah przyjął wczoraj na 

audiencji Ismetą paszę, Pawzik paszę i 
Tewsik Ruhdi beya. Wieczorem prezy­
dent republiki wydał na cześć dostoj­
nych gości obiad, w którym wzięło u-
dział 100 osób. 

W wygłoszonera przemówieniu pre­
zydent podkreślił więzy historyczne, 
istniejące pomiędzy Turcją a Afganista­
nem, przypominając pochodzenie obu na 

rodów z Azji środkowej oraz podobne 
koleje ich walk o wolność i niepodle­
głość. 

Odpowiadając na przemówienie pre­
zydenta, król Amanullah wyraził radość 
l powodu przybycia dq Turcji l przypo­
mniał, że stosunki obu narodów są tak 
serdeczne, że mogą one być porównane 
do dwóch ciał, w których mieszkają je­
dnakowe dusze, ożywione jednakoweml 
uczuciami. 

onja c z e r w o n c e , 
Próba sztucznej haussy. 

Wpr&zawą, 21 mają. 
Katastrofalny spadek czerwońca 

zmusił zainteresowane czy im Lid do in­
terwencji. 

Jeden z prywatnych banków war­
szawskich otrzymał wczoraj depeszę z 
Moskwy z poleceniem wywołania sztu­

cznej jłąussy. 
Niezwłocznie w kawiarniach, qdwie 

dzanych przez giełdziarzy, zjawiji się a-
genjpi dobrze zaopatrzeni w gotówkę i, 
w sposób dość jaskrawy, „robili obrót" 
sowiecką wuhua,. 

Komedia spełzła "as niczemu 

delegacji litewskiej, minister Zatrułoś, 
wyrażając podziękowanie rządowi pol­
skiemu za miłe przyjęcie l ułatwienia 
wyświadczone delegacji. Następnie dyr. 
Zaunius zaznaczył, że również 1 delega­
cja litewska ożywiona jest duchem, jaki 
panował na konferencji królewieckiej. 
Delegacja litewska gotowa jest podjąć 
wszelkie wysiłki dla zwalczania prze­
szkód stojących na drodze do osiągnię­
cia wyników. Po tych przemówieniach 
odczytano projekt regulaminu obrad, 
który został przyjęty. Następnie usta­
lono, że we wtorek, 22 b. m. o godz. 11 
odbędzie się narada obu prezydjuów ko 
misji, celem przedyskutowania progra­
mu prac. Po wyczerpaniu porządku 
dziennego przewodniczący p. Szurma-
kowski zakończył pierwsze posiedzenie 
komis jL 

Berlin, 21 maja. 
„Vosslsche Zeirung** w depeszy po­

daje treść wywiadu, udzielonego przed­
stawicielom prasy przez premjera Wal-
demarasa. Oświadczył on odnośnie sto 
sunków polsko-litewskich, że gdyby 
zawarcie ostatecznego układy między 
Polską a Litwą okazało się niemożliwe, 
możnabv zawrzeć tymczasem modus vi-
vendi. Umowa z Polską jest niemożli­
wa, dopóki sprawa Wilna nie'zostanie 
załatwiona. Obecne układy zmierzają 
do stworzenia modus vivendi między 
Polską

 a ̂ ^^^mKmimmimmmimmmmgi 

Proces inżynierów nie­
mieckich. 

Moskwa. 21 maja. 
Podczas dzisiejszych rozpraw w pro­

cesie przeciwko technikom 1 inżynierom 
odczytano telegram niemieckiego zwią­
zku metalowców, zawierający prośbę 
p dopuszczenie adwokata ze strony A. 
E. O- w charakterze obrońcy montera 
Majera, Sąd prośbę tę odrzucił. Nastę­
pnie przesłuchano Bazorowsklego, kt<S-
ry przyznał się do winy. oświadczając. 
Iż pozostawał w stosunku z dawnymi 
właścicielami kopalń, przysyłał im wyr 
jaśnienia, otrzymywał pieniądze i t d. 

Waldemaras w Londynie. 
Berlin, 21 maja. 

Biuro Wolffa donosi, że premjer Wal 
demarąs odbył dziś w gmachu parla­
mentu konferencję z Chamberlainem, na 
której omawiano sprawy ogólnego per 
głębienia tradycyjnej przyjaźni mjedzy 
Litwą a Anglja, 

Benesz w Berlinie. 
Berlin, 21 maja. 

Minister Benesz 'złożył dziś o godz. 
5 po ppłudniu wizytę podsekretarzowi 
stanu dr. Schubertowi, z którym odbyj 
dłuższa konferencje. 

i 
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MUZYKA /ZTUKA* 
TEATR MIEJSKI. 

Ostatnie przedstawienia „Małgorzaty z Na­
warry" z Jadwigą Smosarską dane będą_dziś 
wieczorem, jutro, w czwartek 1 piątek. Ceny 
zniżone: od 75 gTOSzy do 7 zl. 

NAJBLIŻSZA 
PREMJERA TEATRU MIEJSKIEGO. 

Będzie nia głośna na scenach amerykańskich | 
angielskich i niemieckich komedia detcktywlsty 1 

czna w 6 aktach H. Wallace'a p. t. „Nieucliwy-
tny" (Der Hcxer), która przez cały sezon ubie­
gły pasjonowała szeroką publiczność teatralną 
obu półkul dla swej niezwykle powikłanej, peł­
nej nieoczekiwanych wydarzeń i niesamowitych 
«jfck'ów treści. , 

' Role główne grają: Irena Horecka, Zofja 
Tatarkiewiczówna, J. Bonecki, Brodniewicz, Cho 
decki, Pabisiak, Krzemleński, Winawer i Ziem­
biński. Reżyseruje Artur Kwiatkowski. 

Kasa rozpoczyna od dziś sprzedaż biletów. 
TEATR KAMERALNY 

daje dziś. jutro i do piątku włącznie arcyweso-
lą, kapitalnie graną krotoclrwilc Hermcquin'a 
„Codziennie o 5-cj" z Jarkowską, Orywińska, 
Horecką, Krotkem, Mrozińskim, Szubertem I Zni 
czem. 

Początek o godz. 9 wieczorem. 
Ceny zniżone. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś 1 codziennie do piątku włącznie o godz. 

S.20 wlecz, opera-kooiiczna w 4 aktach „Dzwo­
ny kornewilskie", w wykonaniu całego zespołu 
wokalnego i licznego chóru — oraz z udziałem 
młodocianych tancerzy, uczniów szkoły baleto­
wej prof. St. Zaborskiego. Bilety od 3 zl. do 60 
groszy w kasie teatru od U rano do 3 po pol. 
1 od 5 do 9 wlecz. Repertuar nadchodzących 
Zielonych Świąt wypełnią „Ori-Orl", JKrysia 
Leśniczanka" i „Wesoła wdówka". 

TEATR „GONG" 
w ogródku Cegielniana 16. 

Nowo urządzona scenka 1 piękny ogródek zy­
skały sympatie Lodzi. 

Mimo niezupełnie Jeszcze ustalonej pogody 
w teatrze zawsze pełno. Przyczynia sio nie­
wątpliwie do tego i ta okoliczność, że teatr jest 
pod dachem i zabezpieczony « boku zasłonami, 
oo daje możność oklaskiwania wykonawców na­
wet w czasie niepogody. W ogródku została u-
rządzona specjalna poczekalnią, wobec czego 
publiczność oczekująca na spektakl, może mile 
spędzić czas w wytwornej kawiarni, częściowo 
również pod dachem. Program „Zaczynamy" 
% gościnnym występem Skoniocznego cieszy sic 
•lezwykłem powodzeniem. 

Codziennie 2 spektakle: o godz. 8-ej i 10-eJ. 

WARSZAWA. 
12.00 — Sygnał czasu, hejnał z wieży Mar­

iackiej w Krakowie, nadprogram. 16.00—16.25 
„Szkolenie morskie młodzieży". 16.40-^17.05 
,JJkga szkolna przeciwgruźlicza". 17.20— 

17.45 — Transmisja odczytu i Katowic 17.45— 
18.40 — Koncert popołudniowy. 18.40—18.55 — 
RozmaHoścL 19.20 Transmisja z teatru Polskie­
go v Katowicach. 22.00—22.30 — Sygnał cza­
su, komunikaty 1 nadprogram. 22.30—23.30 — 
Muzyka taneczna. 

LANGENBERG. 
13.05—14.30 — Koncert muzyki lekkiej. 16.00 

—48.55 — Koncert, l ) Brahms — „Capricclo 
l-moJi" i „Intermezzo c-dur", 2) Brahms — 4 
tfeśni. 3) Brahms — Rapsodia d-moll. 4) Grieg 
— Cztery pleśni, 5) Toch — Scherzzo h-raoll. 
20.10 — Komunikat z ołfrnpftskiego turnieju ho-
cireyoweita 20.30 — Wieczór wagnerowski. (Ku 
•czczeniu 115 rocznicy urodzin). 21.30 — Słu­
chowisko „Admirał Wesela", muzyka Kneipa. 
W przerwach: wiadomości, sport. 

LONDYN. 
ia00 — Muzyka lekka Tria Chapple. 14.00 

—l/.OO — Transmisja muzyki z hotelu Savoy. 
17.00 — Transmisja muzyki z Marble Aren Pa-
vłłon, 19.00 — Płyty gramofonowe. 22.40 
Koncert muzyki kameralnej z cyklu »Współcze-
śnł kompozytorzy angielscy". „Kompozycja Ar­
nolda Baxa" (Sonata fantastyczna. Kwartet smy 
czkowy 1 Sonata na fortepian 1 wiolonczele) 
23.45—2.00 — Muzyka taneczna z hotelu Mebro-
pc4e. 

LIPSK. 
15.00—16.00 — Koncert radjoorklestry drez­

deńskiej. 16.30—17.35 — Audycja muzyczna. 
Muzyka salonowa 19-go wieku. 17.35 — Wla-
domości giełdowe. 18.05—18.30 — Program dla 
pań. 19.00—19.30 — Odczyt medyczny: „Zwy­
czaje towarzyskie w świetle hygjeny". 2030 — 
Wieczór wagnerowski. Wyjątki z „Lohengrina" 
1 z „WaUdrjł". 22.00 — Prasa 1 sport. 22.10— 
24.00 — Muzyka lekka i taneczna. 

Z KLUBU ZRZESZENIA KOBIET W. I. Z. O. 
Al. Kościuszki 21. 

W środę, dn. 23 b. m. na herbatce tygodnio­
wej p. dyr. Abram Perelman wygłosi odczyt p. 
t. „Najmłodsza muzyka żydowska", połączony 
z ilustracją muzyczną. W koncercie wezjna u-
dzial następujące osoby: pani Rotsztatówna 
(skrzypce), c. Laksówna (fortepian) 1 p. Lewin 
(śpiew). 
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TAJEMNICA GABINETU RESTAURABYJNEGI 
10 akt. z życia zakulisowego wielkiego musie hallu paryskiego 

W rolach głównych: 

Ellen RICHTER i Bruno KASTNER. 
Taniec. . . P ieniądz. . . Miłość.. . 

Niewidziane dotąd w Polsce całkowite odtworzenie 
wspaniałej rewji paryskiej. 

Wielkomiejskie dancingi, — Angielskie girlsy 
Afrykańskie Jazz Bandy — słowem 

RAJ NA ZIEMI 
tryskająca najprzedniejszym humorem ucleszna farsa na 
tle kłopotliwej nocy poślubnej pewnego posła sejmowego 

będącego zarazem właścicielem nocnego dancingu. 
Zdarcie zasłony z obłudnych świętoszków, morallzuiących 
w dzień, po nocach zaś uczestniczących w wyuzdanych 

orgjach. 

» H i 

Ilustracja muzyczna pod batutą A. Czudnowsklego. 

Początek przedstawień o godz. 1 30 po południu. 

P o c z ą t e k o g o d z . 4 . 3 0 . 

Ćwierć miliona inwalidów 
kosztuje państwo 125 mil jonów rocznie. 

„Kurj. Czerw." donosi: 
W dziesiątym roku istnienia wyzwo 

lonej Polski ogólna liczba osób, upraw­
nionych do zaopatrzenia inwalidzkiego, 
wynosi 258.213, w tern 94.714 Inwalidów 
wojennych, reszta to sieroty, wdowy, 
bądź rodzice. 

r 

CCDA 
n a j w y ż s z e j J a k o ś c i 

O B U W I E . 
Sprzedał w p i e r w s z o r z ę d n y c h 

magazynach . 

noOOOOCJOOOOOOTOGOOOOGOeOOOOOOOp, 

Oranżada 
Kantorowicza 

napój z pomarańczy na czystym 
cukrze 

Wyśmienita 
Orzeźwiająca 

Najzdrowsza. 
ÔOOOOOGOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOO 

Zaopatrzenie wszystkich tych osób 
kosztuje skarb bezmała sto dwadzieścia 
pięć miljonów złotych rocznie. 

Nadto inwalidzi wojenni korzystają 
masowo z koncesji, których rząd im nie 
skąpi. 

Naogół inwalidzi wojenni stanowią 
element zwarty, solidarnie występujący 
i najchętniej lokujący się w drobnym 
handlu. 

W porównaniu z ubieglemi laty, Ich 
stopa zarobkowa wzrosła. 

Gros jednak masy inwalidzkiej z 
trudem wiążę koniec z końcem. 

Stuprocentowi inwalidzi ulokowani 
są w zakładach. 

Losem sierot po inwalidach — jest 
ich przeszło sto tysięcy *— zajęło się 
Państwo. 

Wdowy — tych jest przeszło pięć­
dziesiąt tysięcy — pobierają również 
zaopatrzenie inwalidzkie do momentu 
powtórnego wyjścia zamąż. 

Wielka — jak widać z powyższego 
— jest armja osób pobierających zaopa­
trzenie inwalidzkie, chociaż nazewnątrz 
mało widoczna. 

Dziewięćdziesiąt kilka procentów o-
gólnej liczby inwalidów przysporzyły 
Polsce armje zaborcze i tylko nieznacz­
ny procenr stanowią inwalidzi z pol­
skich wojen niepodległościowych. 

Tak więc zabliźniły się zwolna rany 
wojen, co dziś już zdają się dalekie. 

Ponis szkoły rytmiki i plastyki 

H. Krukowskie! i b. Bo-
rutisk e'. 

Doroczny popis tej szkoły odbył się 
w dniu onegdajszym przed szczelnie wy 
pełnioną widownią teatru miejskiego. 
W części pedagogicznej, poświęconej 
kolejno rytmice i plastyce, zademonstro­
wały Ki.rowniczki obu działów, pp. Bo-
ruńska i Krukowska fragmenty poszcze­
gólnych lekcji, a więc ćwiczenia rytmi­
czne dzieci i dorosłych, tańce rytmiczne 
poszczególnych klas dziatwy (od naj­
młodszej do najstarszej) oraz studja ry­
tmiczne. W dziale plastyki — tańce 
plastyczne i studjum z instrumentami 
perkusyjnemi, oraz oddzielnie studja a-
krobatyczne. 

Tak bogaty program pozwoli? wszech 
stronnie ocenić duże zalety pedagogicz­
ne kierowniczek szkoły. 

Przedewszystkiera zaznaczył się do­
skonały postęp działu rytmiki. Wzoro­
we uporządkowanie i ustopniowanic 
ćwiczeń, umiejętne ich przeprowadzenie 
przy jednoczesnem widocznem juz wy­
robieniu uczenie — oto świetny dorobek 
pracy tej młodej, a już zasłużonej uczel­
ni. 

Niemniej dobrze wypadły studja a-
krobatyczne, choć zdziwiło nas, iż ćwi­
czeń tych, jeśli chodzi o zespół, pokaza­
no nam tak mało. Bardzo dodatnio za-

j prezentowała się tu klasa p. Szumlew-
|skiego, którego występ solowy wraz z 
jedną z uczenie był prawdziwą sztucz­
ką mistrzowską. 

Część artystyczna programu zawie­
rała groteski i tańce charakterystyczne. 
Wyróżnić się tu godzi zwłaszcza pomy­
słowy „Rok 1928", oraz pełne wdzięku 
„Krakowiak" 1 „Holenderski", a po za 
tern — jako bezsprzecznie najciekawsze, 
głęboko ujęte i sumiennie wypracowane 
studjum artystyczne z zakresu rytmiki, 
do muzyki preludjum g-moll Rachmani­
nowa. L. P. 

Czytelnictwo w Polsce 
wzrasta z każdym rokiem. 

Z okazji otwarcia pawilonu polskiego 
na wystawie prasy w Kolonii, która to 
wystawa obrazować ma rozwój prasy, 
aktualne staje się zagadnienie, jak wy­
glądają cyfry tego rozwoju w Polsce. 

Dowodzą one, iż czytelnictwo u nas 
stale się zwiększa. I tak w roku 1927 
wychodziło w Polsce 1.961 czasopism, 
w r. 1926 — 1.771, a w r. 1925 — 1.606. 

Tak więc ilość czasopism w Polsce 
zwiększa się z każdym rokiem, świad­
cząc o rozwoju kulturalnem społeczeń­
stwa. 

Na ogólną liczbę 1.961 czasopism w 
języku polskim wychodziło w r. 1927 — 
1.579, żydowskim — 136, niemieckim — 
96, rusińskim — 85, białoruskim — 22, 
w innych — 43. 

Najwięcej czasopism wychodziło w 
województwie warszawskiem: 651, da­
lej idą województwa: Poznań — 263 
czasopism, Lwów — 232, Kraków — 
148, Łódź — 109, Śląsk — 106, Wilno — 
83, Pomorze — 81 i t. d. 

W ogólnej ilości wychodzących cza­
sopism znać ogromną przewagę tygod­
ników, dwutygodników l miesięczni­
ków. 

Tak więc wychodziło w roku 1927: 
dzienników, dwutygodników i miesięcz­
ników 560, dwutygodników 249, miesię­
czników — 636, oraz 274 wydawnictwa 
o innym charakterze periodycznym. 

OFIARA 
złożona w administracji „II. Republiki": 

Domtóik Kaźmierczak na Dom S:erot 
po ^>ołegtydi żołnierzach—5 zAotydi. 

Przechodząc przez ulicę 
rozejrzyj się uważnie, unik­

niesz kalectwa i śmierci. 

Dziś i dni następnych! 
Orkiestra pod dyr. p. R. KANTORA 

• M O . 
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Wielki podwójny program! Wzruszający dramat p t.: Wielki podwójny program 

m ~ » ~ w « ~ . . kobiety" 
5 « £ & A g n e s h r . E s t e r h a z y S E ^ & S H a r r y L i e d t k e tSS&SST^ 
Walka o odebraną cześć... Dziecko bez nazwiska... Otchłań zmysłów i walka dusz... Ostatnia stawka... Śmiertelny strzał oto Równiejsze epizody 
_ _ _ tego porywającego I dramatu — 17 aktów. 

i l - ł w „Panienka od szlagierów" 
Temperament dorosłych dziewcząt w krótkich sukienkach. 

X n y ? h COR1NNE GRIFFITH ZSSSJSfS*, TOM MOORE i inni. 
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Priś: Jolji P. M. 
Jułro: Dezyderego P. M. 

Wschód słońca o g. 3,38 
Zachód słońca o g. 7.31 
Wschód ks. o g. 5.40 
Zachód ks. o g. 11.26 
Długość dnia: 16.01 
Przybyło dnia: 7.51 

Pobór. 
Kto ma sią zgłosić jutro'/ 

Jutro 'we środę, w. kolejnym dlmra po­
boru ŵ imini stawić sic sprzed fcomfeją 
poborową Nr. 1 (Pomorsika 18), poboro-
Wd rocznika 1907, zaniieszkali w obrę­
bie III komisariatu policji o nazwiskach 
na litery R. od Roz, S do Soc 

Przad komisją poborową Nr. 2 (Ogro­
dowa 34), wtanii stawić się poborowa rocz 
ni/ka 1907, z&mieszkajlo w obrębie X ko­
misariatu policji o nazwiskach na litery 
Ł, M, N, O, P. R, S, do Su. 

Przed komisją poborową Nr. 3 (Zakąt-
na 92) winni stawić się mężczyzna rocz­
nika 1907 zamieszkali w obrębie 9 kom;-
sarjaitiu policji o nazwiskach na litery A, 
B. C, D, E, F. 

Z obrębu powiatu łódzkiego winni sta­
wić s»ę przed komfeją przy ul. Piotrkow­
skiej 187 poborowi rocznika 1907 za­
mieszkali w gtrwniic Gospodarz, (b). 

Bezpłatne śluby 
dla niezamożnej ludności. 

Naczolnik urzędu stanu cywilnego, p. 
Libracli, odbyt konferencję z przecteta-
wticielami rabinatu w sprawie „cichych 
fiubów'' udzielanych przez podrabJniow, 
oo w konsekwetreji naraża małżeństwa 
na bralk odnośnych aktów, jak również 
aktów urodzeń dzieci, co pociąga za so­
bą w naisftępstwie smutne zatargi i nie­
porozumienia. 

P. Liibracli zaanaczyls że wdelka ilość 
Ślubów takich zawierana była z powo­
du nobieranOa przez rabinów zby* wyso­
kich opłat oraz z powodu zakazu ślubów 
dla poborowych. 

Obecnie ustawa wojskowa nie prze­
widuje konieczności zezwoleń dla pobo­
rowych, dzięki czemu ilość pokątnie za­
wieranych ślubów znacznie zmniejszy 
się. 

Po dSuższjj dyskusji postanowioiK), 
te rabimij ofiit'jalm udzielać będą biednej 
ludności ślubów do godziny 10 wieczór 
rabinacie pobierane będą minimalne o-
bezpłainie, i za wszelkie czynności w 
płaty. 

Równocześnie podrabind zobowiązany 
będą do tygodniowych sprawozdań co do 
iidzelonych ślubów, rozwodów i t p., 
rabinait zaś przesyłać będzie odnośne 
wyciągi do urzędu stainu cywMnego. (b). 

P. Prezydent Rzplite] 
zwiedzi województwo łódzkie. 
Jak już doniósł wczorajszy „Espress 

Wieczorny1', będz:e Pan Prezydent Mo­
ścicki przez 3 dni gościem cemtr. zwiąż-, 
ku kółek rolniczych na iterenle woj. łodiz 
kiego. 

Program pobytu przedstawia się na­
stępująco: 

W dniu 5-go czerwca zwiedza Pani 
Prezydenit wojew. kieledce, skad 6-gol 
ramo przybywa na teren naszego powia­
tu. 

Po drodze do pów. łódzkiego będąc 
Prezydenit na pokazie koili w Milejowie, 
pow. piotrkowski. 

W dniu 6-go spożyje dostojny gość o-
biad w szkole rolniczej w Sędziejowi­
cach, a popołudniu w powiecie łaskim 
zwiedzi wsie Brodinia i Marzenie. 

W dniu 7-go czerwca odiieżdża do 
Łowcza, gdzie, weźmie udział w uro­
czystości Bożego Olała, poczem po zwie 
dzeniu kwiku gospodarstw wirócS wie­
czorem do Warszawy, (h. p.). 

Dvźurv aotek. 
Dziś, w nocy, dyżurują apteki: 
Wójcickiego (Napiórkowskiego 27), 

Danieleckiego (Piotrkowska 127), Unic­
kiego i Cymmera (Wólczańska 37), Hart 
mana (Mlynars'**\ l), Kahana (Aleksan­
drowska 80), .(U). i 

Budowa domków robotniczych 
rozpocznie się w najbliższym czasie. 

Wbrew poprzednim przewidywaniom magistrat postanowił przystąpić do 
budowy domków robotniczych równocześnie na obu terenach, które mają Objąć 
dwie wielkie kolonjc. 

W dniu dzisiejszym odbędzie się posiedzenie, na którem ustalony zostanie 
rozdział pracy, powierzenie jej poszczególnym kierownikom, oraz warunków 
konkursu, który zostanie rozpisany na przejęcie tych prac przez firmy budo. 
wlane. 

Termin konkursu upłynie w pierwszych dniach czerwca i natychmiast roz­
poczną się prace, przy których zatrudnionych będzie kilka tysięcy robotników. 

W polowie czerwca przewidywane jest poświęcenie fundamentów pod przy­
szłe kolonje robotnicze, na którą to uroczystość zaproszeni zostali również 
przedstawiciele rządu. 

Tempo i rozpiętość prac uzależnione są od ilości kapitału, które magistrat 
będzie mógł zaangażować przy budowie domów robotniczych w wypadku u-
zyskania pożyczki zagranicznej. 

W dniu jutrzejszym przewodniczący wydziału budownictwa, ławnik Izdeb­
ski, odbędzie konferencję z inżynierami w sprawie wprowadzenia w życie za. 
mierzonych planów w jaknajszybszym okresie czasu, by jeszcze w bieżącym 
roku móc jaknajwiększą ilość domków postawić pod dachem. 

Ponieważ z magistratem współdziała również okręgowa dyrekcja robót pu­
blicznych, magistrat przewiduje, że zatwierdzenie opracowanych przez niego 
planów nastąpi bardzo szybko i dzięki temu już w najbliższym czasie część 
planów budowlanych magistratu zostanie zrealizowana przysparzając ludności 
robotniczej większą ilość tanich pomieszczeń, (b). 

Kazimierz Rydzewski 
stanie dziś przea sądem 

apelacymym. 
W dniu dzisiejszym w sądzie apela­

cyjnym w Warszawie rozpocznie śle 
sprawa przeciwko Kazimierzowi Ry­
dzewskiemu, skazanemu jak wiadomo 
przez ssi.d okręgowy w Łodzi na śmierć 
przez powieszenie za zamordowanie we­
spół ze straconym już Walaszczyldem, 
prezydenta m. Łodzi ś. p. Mariana Cy-
narskiego. Rydzewskiego bronić będą 
adw. Hartrnan z Łodzi, oraz adw. Hof. 
mokl-Ostrowski z Warszawy. Jak się 
dowiadujemy, obrona zgłosiła cały sze­
reg świadków obwodowych. Rozprawa 
oczekiwana jest z ogromnym zaintere­
sowaniem, (p). 

Oszustwo, Gzy nieporozumienie? 
Zginęło 35 mórg gruntu magistrackiego. 
Jak wiadomo, poprzedni magistrat za­

kupi! dobra Łagiewniki obejmujące 1127 
rnorgów, przyczepi Iktrpno było bardzo 
szczęśliwe, gdyż już dziś wartość tego 
majątku znacznie wzrosła, nie mówiąc 
już o r^yszSbtści, gdyle „płuca Łodzi" 
stanowić będą olbrzymią wartość nietvl-
ko materjałną, ale J ze względów zdro­
wotności i estetyki. 

Obecny magistrat po objęciu rządów, 
postanowił przystąpić do wstępnych ro­
bot parceJacyjnych i 'wydelegował na 
miejsce inżynierów dla dokonania po­
miarów, tilezbędnych przy opraćowawiu 
ptaimi par<>eilaoji. 

Jakież.było zdziwienie przybyłych na 
miejsce wysłanników magistratu, gdy 
stwierdzono, że w granicach oznaczo­
nych wiechami znajduje s)e 

tylko 1092 morgi, 
a reszfiy ani stadu. 

Odkrycie'to wywołało zrozumiale po­
ruszenie w sferach magistrackich i po­
stanowiono dociec czy już przy kupnie 
oszukano poprzedni magistrat na 35 mor­

gów, czy też w następnych łatach ktoś 
sobie kawałek lasów magistrackich „od-
lcrorł" na własne potrzeby. 

Otóż magistrackie Łagiewniki grani­
czą z osadą Moskuie, które już zustało 
rozparcelowane, zaś stwięridlaJć poprze­
dnie granOce byflo trudno, gdyż na przed­
wojennych planach nie było żadnych 
liczb, fletóreby granice te dokladuńe o-
kreśSały. 

9twierdzoino jcdnoik, że w pewnych 
miejscach na terenie Moskul widnieją śla 
dy dawnych wiech oznaczających po­
dział gruntu, natórniast obeonJe wiechy 
są nowe i widocznie niedawno ustawio­
ne, czy fi naoprawdopocłabniej 

gmina Moskule zagarnęła cześć lasu 
magistrackiego. 

Wobec powyższego, wydział budow­
nictwa powierzył całą te tejemrśczą 
sprawę oddziałowi prawnemu, iktóry ma 
Zbadać w jaki sposób zaginęło 35 mórg 
lasu i co można uczynić by magistrat od 
zysKał swą własność, (b). 

Ostatnie formalności 
przed podpisaniem pożyczki ame­

rykańskiej. 
Jak się dowiadujemy, rokowania o 

pożyczkę amerykańska dla Łodzi dobie­
gają szybko końca. W dniu dzisiejszym 
prezydent Zicmiccki oraz wiceprezy­
dent dr. Wieliński w towarzystwie rad­
cy prawnego adw. Strohmaiera wyjeż­
dżają do Warszawy, gdzie sfinalizują 
pertraktacje z amerykanami. 

Po powrocie z Warszawy zwołane 
zostanie natychmiast posiedzenie rady, 
miejskiej, na którem to posiedzenia 
przedłożony zostanie wniosek o zatwler 
dzenle okłada pożyczkowego. Zaopa­
trzeni w ten sposób w pełnomocnictwa 
rady miejskiej przedstawiciele magistra 
ta podpiszą ostateczny kontrakt z kon­
sorcjum amerykańskiem. 

Komu uśmiechnęła się 
fortuna? 

Jak wiadomo, główna wygrana obe­
cnej 1-e] kL 70.000 zł. padła na Nr. 89106 
sprzedany przez znaną Kolekturę S. Jat­
ka, Piotrkowska 22 i Piotrkowska (6. 
Los obdarzył tym razem 4-ch graczy 
średniej klasy. Nazwiska ich są trzy­
mane w dyskrecji. Z zawodu są to: 
pracownik jednej z spółdzielni miejskich, 
kupiec branży szklane}, wieśniak z pod 
Aleksandrowa oraz panna przy rodzi­
cach. Okazuje się, że szczęście stale 
sprzyja łodzianom w wyżej wspomnia­
nej Kolekturze, zasługującej naprawdę 
na miano „Najszczęśliwszej". 

Wolna wszechnica w Łodzi. 
Prace organizacyjne są już w toku. 

Wykłady rozpoczną się w październiku 
W swoim, czasie kilkakrotnie już do 

nosiliśmy o tern, że magistrat łódzki roz 
począł pertraktacje z warszawską wol­
ną wszechnicą w sprawie utworzenia 
jej filji na terenie Łodzi. Pertraktacje tc 
pchnięte zostały wkrótce na realne to­
ry i wczoraj nastąpiła pomyślna ich fi-
nalizacja. 

W gabinecie wiecprezyd. dr. Wieliń-
skiego odbyła się bowiem wczoraj kon-
rencja z rektorem wolnej wszechnicy 
prof. Vicwigcrem, na której omówiono 
szereg spraw finansowych i gospodar­
czych łódzkiej filji. W konferencji brał 

również udział inicjator tej imprezy ła­
wnik wydziału oświaty i kultury, sen. 
dr. Kopciński. Między innemi, podczas 
konferencji tej zastanawiano się nad 
sprawą lokali dla wszechnicy łódzkiej 
i asystentów, z pośród' grona miejsco­
wych ludzi nauki. 

Po południu natomiast odbyło się 
posiedzenie „komisji pięciu", która szczc 
gółowo zajęła się rozpatrzeniem wew­
nętrznej organizacji uczelni. 

Według wszelkiego prawdopodobień­
stwa prace organizacyjne wszechnicy 

Katastrofa kolejowa. 
2 parowozy i 11 wagonów zupełnie rozbite. 

Z Częstochowy donoszą: 
Pociąg towarowy, zdążający na no­

wej linji z Nowych Herbów do Poznania 
zderzyf Sie z pociągiem towarowym, i-
dącym z Poznania w kierunku przeciw­
nym. Skutki zderzenia były fatalne. 

Oba parowozy rozbite, jeden z nich 
wpadł do rowu, 11 wagonów, napełnio­
nych węglem i bydłem, ulccło /i.petnc-

mu rozbiciu. Kilka osób z pośród służ­
by .kolejowej uległo potłuc zeniu. 

Z powodu zatarasowania i uszkodzę 
I nia toru na przestrzeni przeszło 400 me­
trów pociąg kurierski Katowice — Poz­
nań skierowano na Częstochowę. 

Przyczyną katastrofy był wyjazd 
pociągu towarowego \V kierunku Her­
bów bc/. zezwolenia dyżurnego ruchu. 

łódzkiej rozpoczną się już w lipcu r. b. 
a wę wrześniu rozpisany zostanie ter­
min wpisów. Wykłady rozpoczną się 
natomiast w końcu października. 

Jak nas informują, otwarte zostaną 
w Łodzi następujące wydziały: humani­
styczny, matematyczno - przyrodniczy, 
prawno - społeczny i wychowawczo -
pedagogiczny. 

Wydział matematyczno - przyrodni­
czy zorganizowany zostanie stosunko­
wo najpóźniej, a to ze względu na trud­
ności natury finansowej. Wolna wszech­
nica nie jest bowiem w stanie wydziału 
tego uruchomić wlasnemi środkami, a 
pomoc miasta, która wyraża«się w kwo­
cie 60 tys. zł. rocznic, również nie mo­
że sprostać, kosztom, związanym z or­
ganizacją całości. Przyszła uczelnia li­
czyć zatem musi również na wydatmi 
pomoc społeczeństwa, które na wznio­
sły cel winno nic poskHPić Ofiar. Konie­
czną jest również pomoc rządu oraz sa­
morządów powiatowych, które w orga­
nizacji wszechnicy łódzkiej są zaintere­
sowane nic mniej od samej Łodzi. 
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Tramwajarze żądają 
25 proc. podwyżki. 

W dniu onegdajszym odbyło się wal­
ne zebranie sprawozdawcze związku 
tramwajarzy, na którem sekretarz ge­
neralny zarządu głównego związku pra­
cowników inst. użyt. publicznej w Pol­
sce, p. Gonerko, złożył sprawozdanie ze 
zjazdu wszystkich oddziałów związku, 
który odbył się w Łodzi w dniach 4, 5, 
6 i 7 maja. Zjazd wskazał, że zw. prac. 
inst. użyt publicznej zyskuje coraz wię­
cej członków, których liczba w chwili 
obecnej wynosi 31.000 zrzeszonych w 70 
oddziałach. Ta nadzwyczajna organi­
zacja wzbudziła podziw delegatów za­
granicznych, którzy licznie przybyli na 
zjazd do Łodzi. 

Po referacie p. Gonerki przystąpio­
no do wyboru nowego zarządu, w któ­
rego skład weszli: Józef Marciniak, ra­
dny m. Łodzi, jako przewodniczący, A-
leksander Jędrzejewski, kontroler, jako 
zastępca przewodniczącego, Antoni Ka-
puziak, jako sekretarz, Aleksander Ko­
chański, jako zastępca sekretarza, Ste­
fan Pawlak, jako skarbnik, Adam Jerzy-
kowski, jako zastępca skarbnika, poza 
tem w skład zarządu weszli pp. Kon­
stanty Znyk, Władysław Wardzerski, 
Leon Dzięcioł 1 Gustaw Job. 

W dniu wczorajszym nowy zarząd 
przedstawił się dyrekcji K. E. Ł., której 
wręczył jednocześnie pismo z żądaniem 
podwyższenia płac wszystkim pracow­
nikom K. E. Ł. o 25 procent oraz wypła­
cenia im trzeciej raty gratyfikacyjnej w 
wysokości dziesięciotygodniowego za­
robku. Gratyfikacja ta ma być płatna 
przy urlopie. Jako termin realizacji tych 
żądań wyznaczono dzień 1 czerwca r. 
b. (p) 

Zegary na ulicach 
są rzeczą niezbędną. 

Magistrat stołeczny projektuje u-
stawiertŁe w różnych punktach miasta 
około 20 zegarów dla wygody miesz­
kańców stoHcy. 

Zegary te będą zmontowane na spe­
cjalnych wieżyczkach widocznych zda-
leka i, będą posiadały po trzy cyferbla­
ty, aby móc sprawdzić godziny z do­
wolnej strony. 

O kotuecznosci zainstalowania przez 
magistrat zegarów ulicznych w Łodzi, 
pisaliśmy już mejedrKykrotnae. Poprze­
dni magistrat wychodztf jednak z zało­
żenia, że to rzecz zupełnie zbyteczna fl 
jedyny zegar miejski na ratuszu oraz kil­
ka zegarów tramwajowych w zupełno­
ści wystarczają. 

Być może, że przykład stolicy znaj­
dzie inny oddźwięk w magistracie o-
becjiym. 

Dr. B. EDELMAN 
ordynuje jak zwykle 
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Koledze J a k ó b o w i ESrykmanowi z powodu zgonu 

O j c a J e s o 
wyraża niniejszym swe gorące współczucie 

Grono Kolegów. 

Wrażenia ze zjazdu gwiaździstego. 
Sportowo impreza sobotnia wypadła wspaniale. 
Ewenementem tegorocznego sezonu nosi 7716, co daje pierwsze miiejsce w o 

sportowego Łodzi! były dwa dni automo-, golnej klasyfikac.fr 
biłowe. Powodzenie zorganizowanych 

w wilii 

przez Łódzki Autontobil-Krub imprez 
przeszło najśmielsze oczekiwania. Spor­
towo i organizacyjnie sukces zjazdu 
gwiaździstego idfo Łodzi!, jak również nie­
dzielnych wyścigów był pełny. Dla pro­
pagandy tego arystokratycznego, dla sze 
rekach mas niestety niedostępnego spor­
tu, zrobiono wiele, nawet bardzo wiele. 
Na usitach wszystkich łodzian był sobot­
ni zjatzd i wyścigi. W kąt poszła polity­
ka, plajty i iiiiiic zmory codziennej sza­
rzyzny życia. Zjazd gości był niebywały. 
Hotele przepełnione po brzegi, bowiem 
z górą 600 gości zjechało s«e z wszyst­
kich zakątków RzpBfiej. 

Z kolei przejdźmy do wrażeń sobot­
niej i niedzielnej imprezy. Szczegóło­
wych bowiem danych, poza Hista naigro-
dlzonych dotąd jeszcze niema. Jest to 
praca żmudna, wymagająca od jury po­
święcenia, bardzo wiele czasu i trudu. 
Do obu dmprez powrócimy jeszcze po o-
trzymaniu szczegółowych danych tech­
nicznych. 

Zjazd gwiaździsty do Łodzi był od­
mianą raidu. Polegał on na tem. że kie­
rowcy z obranych przez siebie dowol­
nych punktów startu wyruszyli do współ 
nego punktu zbornego. O ile w każdiym 
wyścigu chctdlzi o rozwinięcie jaknaj-
'wliększej szybkości1, o tyle w zjeździe, 
jako w konkureaicjd turystycznej, za duża 
szybkość jest nfiedopuszczaflina. 

Jaiko punkt zborny obrano w r. b. 
Łódź, aby zapoznać automobitstów ca­
łego kraju z warunkami; w jakich pracu­
je najmłodsza latorośl Automobilklubu 
Polski—L. A. K. Cyfry ze zjazdu łódz­
kiego są ntlemał rekordowe. Wyniki bo­
daj czy nie identyczne z wynikami te­
gorocznego gigantycznego międzynaro­
dowego zjazdu do Monte Carlo^ (sityczeń 
1928) ttrzajdlzonego przez księcia Mona­
co. 

Do interesującej tej konkurencji stanę­
ło około stu (kierowców, a na mecie, 
zgodnie z regułaimitoean s!kla«yfłkowano 
89.' DJa orientacji dodamy, że do Monte 
Garlo na 59 startujących, warunkom od-
rKiwiedziało tylko 47. 

Wspaniale spisa? się Kraków._ który 
jakościowo i ilościowo mógł zaimpono­
wać. Na 30 maszyn które wystartowały 
przybyto do tndty w dobrej formie 27. 
Łączna liczba zdobytych punktów wy-

Picrwsze miejsce w konkurencji indy 
widuailinoj przypadło p. Stanisławowi Zy 
choniowi, który dla siebie adlobył rekor­
dową ilość pkŁ—381. 

Drugfle miejsce przypadło gospoda­
rzom, którzy liczebnie jak również in­
dywidualnie spisali się bez zerzutu. Zdo­
byli (raizem 27 wozów) ogółem 6738 pkŁ 

Trzecie miejsce w klasyfikacji przy­
padło w udizdade AutomobilkL Polski, 
który zebrał 5560 pkt. Wielkopolskiemu 
klubowi na 12 wozach zaliczono 1845 
pnk.. Małopolskiemu tylko. 877 pkŁ 

Pierwsi czterej zawodnicy w klasyfi­
kacji indywidualnej spisał'! silę jaknajle*. 
piej. Pp. Żychoń, Tesche, hr. Tyszkie­
wicz a nadewszysltiko pand Helena Hal­
ler - Halenlburg godni są najwyższego u-
zmauia. Maszyny ich (i wielu ilnnych jesz­
cze) pracowały sprawnie jak zegarki. 
Zwycięskie wozy: Evskine. Ausfcro-
Dainiler, Ralf, Stelysz i Lancia zalały 
brawurowo trudny egzamin. Nie. zawOo-
dły zaufania kierowców. Odnosi się to 
w pierwszym rzędzie do Sletysza, pierw 
szej snaszyny polskiej produkcji, który 
przebył' najtrudniejsze drogi. Wyczyn 
pani Hallorowej jest hejrofczńym 'wysił­
kiem. Wogólle panie nasze spisały sDc 
brawurowo. 

Panie: Alicja. Gębethuęrowa, Hallero-
wa, Irena Jabłońska (rrjuinfatorka nalidu 
Pajwź-—Krailców), Biisse. Gawłowa, 
Marchiewsika, Dąbrowska i Komarowa 
godnie współzawodniczyły z panairrii. 
Wszystkie mają zalicz one bardzo dużą 
przebyitią przestrzeń. Switodbzy to nati-
wyraz chlubnie o poniilarnosci sportu 
motorowego, sportu ściśle męskiego, 
wśród p&ci pozornie słabej. Nie jedna z 
wymienionych zawstydziła mężczyzna. 

Jeśli sob«e uświadomimy, że p. Halle-
rowa współzawodniJazyła z hr. Tyszkie-
wiczcan o IM nagrodę, sukces jej okaże 
się w całej pełni. Osobna wzmianka na* 
leży się ensemble krakowskich autoimo-
bilistów którzy przybyli do Łodzi z 
Drc:zna (Dygat, Oborski, Lautz) i z Wjiies-
badeiwt (Kiipper). Uczestniczyli oni w 
zjeździe g,\viaźdlz:S!tym Wiesbadeńskim 1 
w drodze powrotnej do kraju „gnali" do 
Łodzi. Kipper wprawdzie przybył po 
czasie, m'ał on jednak do pokonania o-
bok dużej przestrzeni również i granicę 
niemiecką, gdzie slltracił 1 i pół godzin. 

Odkładając techniicznie omówienie 
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Sądy będą nieczynne 
przez 6 tygodni w ciągu roku. 

Sądy u nas pracują „w permanencji", 
czyli bez ferji. Jest to dobre, bowiem 
przyśpiesza wymiar sprawiedliwości, 
ale jest i złe, powoduje bowiem przemę­
czenie, na czem, oczywiście, wymiar 
ten cierpi. 

Rada adwokacka warszawskiego o-
kręgu apelacyjnego wyłoniła komisję, 
mającą opracować wnioski w sprawie 
ferji sądowych. 

W myśl wniosków tych sądy w War 
szawie mają być w ciągu sześciu tygo­
dni w lecie nieczynne. 

Z inicjatywą tą rada wystąpi do mi­
nisterstwa sprawiedliwości. 

Należy zaznaczyć, że projekt rady 
głosi, iż w czasie ferji winni być czynni 
sędziowie dyżurni do załatwiania szcze­
gólnie pilnych spraw. 

Nic ulega wątpliwości, że ferje po­
dobne byłyby nader wskazane jako o-
kres wytchnienia dla ludzi w ciągu ca­
łego roku przeciążonych pracą. 

Gmina nie ma czasu 
na rozpatrzenie budżetu. 

Gmina żydowska jest terenem zacie­
kłych walk mniejszości z większością i 
na kazałam prawie posiedzeniu, o l e nie 
zostade ono zerwane, dochodzi do utar­
czek. 

Walki wewnętrzne tak absorbują gmi­
nę, że pomimo kilkakrotnych napomnień 
łódzkiego starostwa grodzkiego, nie roz­
poczęto debat budżetowych, a .ponieważ 
prezes zarządu gminy p. Minobeng („A-
guda") odpowiedzą1!, że ddllychczas na 
to czasu nie było, mniejszość ze słjoni-
stamii na czele postawiła wniosek o wy­
rażenie mu votuui nieufności. 

Wniosek ten nic uzyskał jednak w.!ck« 
szóści, niemniej jednak mówi się obecnie 
0 zamierzonem rozwiązaniu racy gmfiny; 
1 zarządzeniu nowych wyborów, (b). 

Otwarcie wvstawy przy­
rodnicze] w Aleksandrowie 

Dnia 20 b. m. otwarto w Aleksandro­
wie pierwszą wystawą przyrodniczą. 
W olbrzymiej sali domu ludowego zgro­
madzono kilka tysięcy okazów przyro-
dy żywej i martwej. 

Wystawa przedstawia się imponują­
co. Na uroczystość otwarcia przybył 
starosta Rżewski, biskup Tomczak, ku­
rator Ryniewicz i delegaci towarzystwa 
miłośników przyrody. 

Starosta Rżewski przemawiając i» 
mieniem państwowych władz powiato­
wych i samorządowych wskazał na 
znaczenie decentralizacji kultury. Jest 
to jedyny pęd do zdemokratyzowania 
oświaty w pełnem tego słowa znacze­
niu, (h) 
HNHH8B BHHBH9HSS8EŚ2BKHBBHBBDSBB0B 
zjaiadlu do czasu otrzymania opracowa­
nych danych technicznych zreasumuje­
my: „sportowo i organizacyjnie zjaizid 
do Lodzą wypadł wspaniałe". 

M. L. 

Bicze z piasku. 

Sytuacja w Chinach. 
Od dłuższego czasu mam ciężkie 

zmartwienie, do którego dotychczas 
wstydziłem się Państwu przyznać. Czło 
wiek niechętnie kapituluje przed czemś, 
czego nie rozumie i do końca stara się 
zachować pozory, że doskonale wie, o 
co chodzi. Odpowiada wówczas pół­
gębkiem: „U — hm! Właśnie"... Ponie­
kąd! zręcznie maskując tcml ogólnika­
mi jakąś dotkliwą lukę w swoich wiado 
mościach. 

Tak też i ja postępowałem dotych­
czas a robiłem to z taką finezją, że mia­
łem opinję wytrawnego dyplomaty. 

— O, ten Padalcc to łeb! — mówio­
no. — Wszystko wie, ale z niczem się 
nie zdradzi, nic z niego wydostać nie 
można. Urodzony dyplomata! 

Na zasadzie tej opinji zaproponowa­
ło mi stanowisko ambasadora w Chi­

nach. 
Niechcący trafiono mnie w najczul­

sze miejsce, aż jęknąłem. 
No, niech tam! Przyznam się! Ja 

właśnie od dwuch lat ani razu nie mo­
gę zrozumieć tego, co się dzieje w 
Chinactu 

Od dwuch lat czytam co rano przy 
śniadaniu, że w Chinach ktoś kogoś za 
coś w coś wali i że z tego powodu sy­
tuacja jest bardzo poważna. Moja tak­
że. Domyślam się tylko jednego, mia­
nowicie, w co wali, ale kto, kogo i za 
co? — kat go wie! 

Czytam dalej, z wypiekami na twa­
rzy, że marszałek Czang-Tso-Lin na 
czele armji południowej posuwa się for 
sownym marszem wzdłuż rzeki Jan-
Tsc-Kiang, zagrażając poważnie Szang­
hajowi, w którym zamierza wyrżnąć 
Europejczyków i uderzyć następnie na 
Pekin. 

Na pierwszy rzut oka wydawać się 
może, żc położenie nic jest jeszcze bez­
nadziejne', gdyż przecież od północy ru 
chem oskrzydlającym posuwają się woj 
ska Feng-kaj-Szeka, śpiesząc ze sku­
teczną odsieczą zagrożonym punktom. 

Niepokoi mnie wprawdzie nieco nic 
zdecydowane stanowisko Ju-Han-Szl-
Kaja, który w rozstrzygającym momen 
cie może przeważyć szalę zwycięstwa 
na tę lub ową stronę, ale pocieszam się 
myślą, żc na lewym flanku przebiegle 
zaszachuje go mistrz nad mistrze gene­
rał Fu-Saj-fo. Już pogodniej zaczynam 
spoglądać w przyszłość — gdy wtem 
wieść jak grom z jasnego niega. 

Oto wojska Feng-*Kaj-Szeka spotka­

ły po drodze trąbę powietrzną (widocz 
nie tam trąby włóczą się po drogach, 
jak u nas żydowskie kozy), wskutek 
czego armja rozpierzchła się po okolicy 

Masz ci los! Tego tylko brakowało! 
Któż teraz stoczy walkę z Czang-

Tso-Linem, osłoni Pekin, uratuje bia­
łych? Jest jasnem, że teraz to już ka-
put! Z tej matni nikt się już nie wydo­
będzie. Oblany zimnym potem śledzę 
dalsze depesze — 1 cóż się pokazuje? 
Nil desperandum! Poczciwy Czang-Tso 
Lin (niech mu Pan Bóg da zdrowie!) 
sprzedał opuszczonemu przez żołnie­
rzy Feng-Kaj-Szekowl połowę swojej 
własnej armji z całym naborem, ludami., 
końmi, armatami, wszami i tyfusem rla 
mistym. Złote serce! Rozumie się, że 
wobec takiego obrotu sprawy, Feng-
Kaj-Szek zasilony przez Czang-Tso-
Lina może skutecznie stawiać mu czo­
ła. Tylko patrzeć, jak dojdzie do osta­
tecznej i rozstrzygającej rozprawy. 
Czekam na to w napięciu wszystkich 
nerwów — gdy wtem trrrach! i nowy 
czynnik występuje na widowni? dzicjo 
wą. Nie potrzebuję wam chyba tłu­
maczyć — że to Japonja. No, t3k. o?zy 
wiści;-; Dziecko zrozumie, że nie mo­
gła dłużej czekać. Ale w konsekwencji 
ten dessant japoński zmusza Ju-Han-
Szi-Kaja co zajęcia podstawy wycze­

kującej, co zdaje się przesądzai lesy od 
działów Fu-Taj-FuŁ skazanych przy 
takiej konstelacji na całkowitą zagładę, 
gładę. 

Gorąco się robi człowieko*i, gdy 
sobie upr/ytomni grozę położenia, a tu 
jeszcze wpadnie mu w oko taK'.-.' iedno 
niewinne uapozór słówko: Ameryka! 
Chwytam się za głowę: 

— Jezus Mar ja! Prawda — przecież 
Ameryka! Zupełnie zapomniałem! Gdy 
by nie ona — to jeszcze może dałoby 
się coś zrobić, ale tak? Czyż można 
przypuścić, aby została obojętną? Prze 
bóg! Nigdy. A wtedy co? Ja się py­
tam wielkim głosem — co? A niby So 
wiety to nic, to pies? 

Sytuacje komplikuje jeszcze kolorom 
wość całej akcji. Bo pomyślcie tylko: 
w państwie niebieskiego Smoka czer­
woni, którzy mają zielono w głowie, 
walczą z białymi, z czego wynika żółte 
niebezpieczeństwo. Jest od czego 

wpaść w czarną melancholję. 
Z tych wszystkich względów i paru 

innych postanowiłem zrezygnować z 
karjery dyplomatycznej i stanowiska 
nic przyjmę. A już zacząłem sic doń 
przygotowywać i zjadłem tuzin gniazd 
jaskółczy cli. Padalec. 

http://ikac.fr
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Nadużycia na poczcie łódzkiej. 
Urzędnik wykradał pieniądze z listów, wrzucanych 

do skrzynki. 

Str. 7 

W daniu onegdajszym o godzinie 8 m. 
^wieczorem przy zbiegu uMc Lutomier 
stóej i Wroniej, dwaj wywiadowcy urzę­
du Śledczego zauważyli, iż funkcjonar­
iusz pocztowy opróżniający skrzynkę li­
stową, czynu' to w sposób dość nieumie­
jętny. Część listów bowtiem wypadła ze 
skrzynki na chodnik, podczas, gdy wo­
bec odpowiedniego urządzeniia automa­
tycznego wszystkie listy wiinny byty 
znaleźć się w worku. 

Zaciekawieni wywiadowcy obserwo­
wali w dalszym ciągu funkcjonariusza 
pocztowego i stwierdzili rzecz szcze­
gólną: oto pozbierał on listy z chodnika, 
włożył }e do kieszeni i udał sic w podwó 
rze domu jednej z pobliskich posesji. 

_ Wywiadowcy niesposbrzeżewl udali 
się za mim. Wówczas Stwierdzili, dż funk­
cjonariusz pocztowy wsztedJł do ustępu, 
gdzie zaczai rozrywać koperty listów, 
szukając w nich czegoś » wrzucał je do 
dołu biologicznego. 

Ody opuścił ustęp został przez wy­
wiadowców aresztowany i doprowa­
dzony do urzędu śledczego. Po wylegi­
tymowaniu go, okazało się, iż jest to nie­
jaki Franciszek Drygulski, funkcionaT-
jusz głównego urzędu pocztowego, do 
którego obowiązku należało opróżnianie 
skrzynek pocztowych dzielnicy staro­
miejskiej. 

Drygulski, przesłuchany, zeznał co na 
Stępuje: 

Od dituż&zgo czasu znajdowali się w kry 
tycznej sytuacji materialnej. Wówczas 
wpad'! na pomysł powiększenia docho­
dów swych w sposób nielegalny, bez u-
szczerbku dla skarbu Państwa. Pracu­
jąc w dzielnicy staromiejskiej. wDedział, 
•ż kupcy żydowscy w celu zaoszczędze­
nia sobie kosztów wysyłają pieniąidze 
nic w listach poleconych czy też warto­
ściowych, lecz w zwykłych, wrzucając 
je do skrzynek pocztowych. 

Drygulski pos&ainowOł okoliczność tę 
wykorzystać. By znaleźć dostęp do tych 
listów, spowodował zepsucie automatycz 
nego urządzenia, dzięki któremu wszy­
stkie listy wpadają do worka. Listy, któ­
re wypadły na chodnik, przeglądali, szu­
kając pieniędzy. Ktokakrotnite udało mu 
sic znaleźć w nich znaczniejsze kwoty. 

Wiedział, aż reklamacje wysyłają­
cych nie będą przez pocztę uwzględnia­

ne gdyż za doręczanie adresatom pic-
nilędzy w fetach zwykłych nie bierze 
ona żadnej odpowiedzialności. Tego ro­
dzaju manipulacje z listami uprawiał Dry 
gulski od dłuższego czasu. 

Urząd śledczy skomunikował się z dy­
rekcją poczty łódzkiej, gdzie oświad­
czono, że bardzo często zgłaszają silę 
reklamanci, którzy skarżą się. iż listy 
zwykle, w których wysyłają nieniądze 
nie są adresatom doręczane. Na skutek 
tych reklamacji, dyrekcja poczty wszczę 
ła dochodzenie, wychodząc z założenia, 
że bezwzględnie każdy list niezależnie 
od tego, czy zawiera on przesyłkę pie­
niężną, czy też nie, winien bvć doręcza­
ny. Rzeczą godną uwagi było to, iż od 
pewnego czasu reklamanci zgłaszali suę 
dość licznie, czego dawniej nie było. 

Dochodzenie nie dało żadnego rezul­
tatu. Dopiero przypadek ujawnił, iż dzia­
ło się to za sprawą FranCOszka Dryguł-
skfego. Drygulski został osadzony w a-
reszoie przy komemizie miasta do dy-
spozycji władz sądowych. Cp). 

Majstrowie żądają podwyżki. 
Domagają się zwołania wspólnej konferencji 

do dnia 29 b. m. 
W dniu onegdajszym odbyło się w 

lokalu własnym przy ul. Żeromskiego 
74 walne zgromadzenie członków zwią 
zku majstrów fabrycznych, na którem 
szeroko omówiona została sprawa wy 
stąpienia do przemysłowców z żąda­
niem podwyżki płac. Jako referent wy 
stąpił prezes zarządu związku, p. Sien 
kiewicz, który zakomunikował zebra­
nym, że na odbytem przed kilku dniami 
posiedzeniu zarządu, uchwalono zwró 
cić się do przemysłowców z żądaniem 
podwyższenia płac o 20 procent. Żąda­
nie to umotywowane jest znacznym 
wzrostem drożyzny, który wpłynął na 
zmniejszenie się wartości nabywczej 
płac majstrów fabrycznych. 

Referenet wskazał, iż majstrowie fa­
bryczni zmuszeni zostali do podjęcia ak­
cji podwyżkowej z tego względu, że w 
każdym wypadku udzielania podwyżki 
robotnikom, przemysłowcy nie stosują 
jej do majstrów. 

Referent zakomunikował również ze-

Runicz wydalony z granic Polski. 
Odstawiono go pod eskortą do granicy czecho­

słowackiej. 
Warszawski korespondent „RepubM-

ki" telefonuje: 
Jak już donosiłem, poflicja polityczna, 

natychmiast po osadzeniu głośnego ar­
tysty filmowego Runicza w wGęzaeniu 
'wszczęła energiczne śledztwo w celu u 
staJenia szczegółów, dotyczących jego 
działalności jako naczelnika „azerezwy-
czajki" w Odesie. 

Gdy jednak śledztwo w tym kierunku 
poprowadzone żadnych rezultatów nie 
dało—starano się zbadać okolicaiiośoi, 
którym Runuez zawdzięcza znaleziony 
przy nim paszport serbski. 

I oto wychodzi na jaw: Runicz był 
nietylko partnerem filmowym Wiery 
Ohołodnej (o czem pfealiśmy już) ale też 
jej kochankiem. 

Wiera Ghołodha działała jako szpieg 
na szkodę armji Denukitna a na korzyść 

Denitóna—została ona otruta 'Jak sfę 
później okazało był to akt zemsty ze 
strony oficerów za jej akcję szpiegow­
ską na rzecz bolszewików. Runicz jed­
nak miilrno. iż uchodził za kochanka otru­
tej wyszedł cało i dzięki niezwykłemu 
sprytowi zdołał nawet wyrobić sobie le-
gultymację serbską, którą otrzymał od 
serbskiej misji przy sztabie Denókśna. 

Odtąd imisSaff już Stronić od bolszewi­
ków, którzy oskarżali go o konszachty 
z armią Denikina. Na podstawie legity­
macji serbskiej otrzymał on później w 
Serbji paszport. 

Tyle ujawniono. Żadnych bSższych 
szczegółowa, natomiast któreby potwaer-
idlzłiły ostatecznie zarzut wysunięfiiy przez 
urzędników, l#órzy poznali w nim na­
czelnika „Czeka"—j*e wydobyto. 

Z polecenia komisarza rządu został 
bolszewików. Będąc pewnego razu ra-ltedy Runicz" wczoraj pod eskortą od-
zem z Kuruczem na bankiecie oficerów [stawiony do granicy czechousłowackiej. 

branym, że związki robotnicze „Praca" 
i chrześcijański zwrócili się do zarządu 
związku majstrów fabrycznych z pro­
pozycją podjęcia wspólnej akcji podwyż 
kowej. Propozycja tą stała się przed­
miotem obszernej dyskusji na posiedze­
niu zarządu majstrów fabrycznych, któ­
ry doszedł do wniosku, że majstrowie 
muszą przedewszystkiem liczyć na wła­
sne siły. 

Zarząd postanowił dać przemysłow­
com do dnia 29 b. m. termin na zwołanie 
wspólnej konferencji porozumiewaw­
czej. Konferencja ta winna się odbyć 
najpóźniej w dniu 29 b. m. Jeśliby kon­
ferencja taka doszła do skutku i prze­
mysłowcy daliby majstrom piśmienną 
gwarancję, iż żądania ich zostaną uw­
zględnione, tern samem akcja majstrów 
stałaby się zbędną. Gdyby jednak prze 
mysłowcy żądań majstrów nie uwzglę­
dnili, to ci ostatni przyłączyliby się do 
ukcji ekonomicznej robotników, solida­
ryzując się z nimi pod każdym wzglę­
dem i nie cofając się nawet przed pod­
jęciem wspólnej akcji strejkowej. 

Wreszcie referent nadmienił, że od­
powiednie pismo zostało już do zarzty-
dów związku przemysłowców wystoso 
wane. 

Nad referatem p. Sienkiewicza wy* 
wiązała się długotrwała ożywiona dys­
kusja, w której wyniku zebrani postano­
wili zaakceptować stanowisko referen­
ta 1 zażądać od przemysłowców udzie­
lenia majstrom fabrycznym 20 procent 
podwyżki najpóźniej do dnia 29 b. m, 

Najnowsze arcydzieło bohatera 
Almo .BEN HUR* 

Ramona Novarro 
i najpiękniejszej artystki świata 

Alice Terry p. Ł 
Przyjaciel Doi 

następny program w GRAND KINIE Bruno W i n a w e r . 

Dług honorowy. 
(Dzieie preparatu Me~phar-Mec-704). 
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— Słuchamy tedy — rzekł Husiatyń 
ski. — Kelner, piwo razi 

Mec — mimo tylokrotniej rutyny — 
nie był oratorem. Zawsze miał tremę i 
zacinał się, wykolejał na najprostszych 
wyrazach. Wpadał w jakiś styl napuszo 
ay i sztuczny, a nawet poprostu „roz-
dwajał się" jeden Mec słuchał przemó­
wienia drugiego Meca i krytykował go 
ostro, bez pardonu: „co ten idjota wy­
gaduje I'* 

— Pracuję w warsztacie — tłuma­
czył się nieśmiało — zaledwie od dzie­
sięciu tygodni. Sam bez żadnej pomocy. 

— A Kulka? — przerwał Husriafyń-
ski? A Kulka ? 

— O Kulce później. Kulka się tym­
czasem nie liczy. Sam lutuję, sam wyko 
mywam roboty szklarskie. Dmucham, 
zatapiam. Jestem na drodze do pewnego 
odkrycia. Odkrycie — to może zadużo. 
W każdym razie — zagadnienie było 
dla mnie nowe. Zagranicą pracowałem 
głównie nad optyką nowoczesną, a tu 
chodzi o mechanikę i sprawy akustycz­
ne... Helmholtz, Mach... Zwłaszcza Heim 
holtz by się przydał. Bądź co bądź zdaje 
mi się już teraz, że można będzie stwo­
rzyć taki przyrząd. Halasomierz- Każ­
dy ma w domu za oknem termometr, kaź 
dy ma barometr. Można będzie dać lu­
dziom tani, niewielki instrument, który 
zarejestruje na skali, jaki był harmider 
największy w ich mieszkaniu, albo 
gdzieindziej. Naprzykład w lokalach pu 
blicznych albo na zebraniach wybor­
czych... Zamiast dużo gadać, powiemy: 
wszczął się tumult i hałasoraierz wyka­
zywał dziesięć stopni powyżej zera. Al­
bo sztuka nie miała powodzenia. Po 

brzydki, chociaż donośny. Hałasomierz 
wyleciał z hukiem ponad 150° HJrl. 

— Haha? Dlaczego haha? 
— Nazwałem to prowizorycznie „ha­

lasomierz Husiatynskiego" HH! 
— Dziękuję! Haha! Raczej Chy-chy! 

Panowie myślą, że w takich głupstwach 
będę lokował kapitał Żywy grosz? To 
żarty! Żyjemy w czasach turbin, moto­
rów, dynamo maszyn. Trzeba tworzyć 
energję, silniki, nie ligle! 

— Znam pewnego artystę rzeźbiarza 
— zaczął dłuższą opowieść Kozdrajski 
— znam pewnego rzeźbiarza — artystę, 
który właśnie na drobnych rzeczach się 
dorobił. Wymyślił pastę do zębów, la­
kier do paznokci i ochraniacz d<> skarpę 
tek. Fabrykuje w domu, u siebie. Ma mo 
tor pod łóżkiem... 

— Ale ja nie chcę mieć motoru pod 
łóżkiem i nie będę pchał gotówki w pa­
stę do zębów! Nie uznaję skarpetek! — 
krzyczał Husiatynski. — Zupełnie inne 
miałem zamiary i inaczej przed­
stawiłem sprawę sferom miarodajnym. 
W podaniu jest mowa o wielkim prze­
myśle, o patentach niemieckich o zain­
teresowaniu, jakie wywołaliśmy w Ame 
ryce! Teraz mi panowie dykteryjki pra­
wią o paznokciach, lakierach, pastach i 
skarpetkach- Dziecko jestem, czy co u 

ilichal 
— Pikolol — wrzasnął nagle na chłop 

ca, zbierającego talerze. Czekam na te­
lefon. Proszę tam powiedzieć portiero­
wi, czy innemu djabłu, że w razie czego 
siedzę tu, w restauracji. I piwo pilzeń-
skie oryginalne! Butelka! 

Nie rozumiem poprostu, co się sta 
drugim akcie hałasomierz spadł do 2° i ł|#! — grzmiał donośńier przepłukując "co 
H. H. Albo w operze: baryton ma głosi chwila gardło piwem — Byliśmy na naj 

lepszej drodze. Sam widziałem, że kot 
miauczeniem poruszał wentylator. Mó­
wiłem o tern Rzepkiewiczowi, malowa­
łem mu dalekie perspektywy, zaintere 
sowałem przemysł i handel. Wojsko. Pro 
siłem ludzi o sekret, mówiłem im, że to 
tajemnica państwowa! — aż tu ni stąd 
ni zowąd zamiast w górę, to na dół? 
Pan Mec miał rozwinąć interes, a tym­
czasem co? Wszystko więdnie w zaląż­
ku, jak kwiatuszek na mrozie! Stulamy 
bstki — hałasomierz!! To już wolałbym 
z Gulakiem fabrykować różdżkę czaro­
dziejską, która u nas w przemyśle nafto­
wym może mieć duże zastosowanie. 

— Z początku — wtrącił Kozdrajski 
głosem słodkim — wszystko szło jak z 
płatka i wszyscy byliśmy dobrej myśli. 
Ja sądzę, że to chwilowy zastój, chwilo 
wy i przemijający. Uszy do góry! Praw­
da, proszę pani? 

— Pani Albertyna z temi sprawami 
nie ma nic wspólnego! Tu chodzi o rze­
czy trzeźwe, ponure, kanciaste. O ma­
szyny i przemysł. Dyskuje zresztą nie 
pomogą. Fakty! Tatsacnen — jak mó­
wią Niemcy. 

Husiatynski spojrzał groźnie na p:kc 
U i butelkę p:«va 

— Patrz, gdzie lejesz durniu.. Krót-
ko mówiąc, nie bodziemy sobie prawili 
duserów przy czamej kawie. Najlepiej 
prosto z mostu Zakłady Przemysłowe 
„Motor — Vox'* zawiodły się na panu 
doktorze Mecu, Nie widzę w nim mater-
jału na dyrektora wielkiej firmy. To nie 
jest Ford, ani Krupp, ani Siemens, ani 
Armstrong. Nie czuję w nim szefa, uro­
dzonego wodza, nic czuję w nim Napole 
ona. Wygląda raczej na ciepłe kluski, 
niż na kogoś, kto ma stwarzać energję. 
Jak myślisz, Tyno? 

Tyna odłożyła gazetę i poraź pierw­
szy przyjrzała się uważnie doktorowi 
Mecowi, który pod magiczną siłą tego j 
wzroku zarumienił się mocno i zaczął 
nerwowo zapinać marynarkę na dwa 
istniejące i jeden urwany guzik. 

— Nie poczu... nie przy zna wam... 

nie poczuwam się — zaczął wreszcie —* 
do żadnej winy L.. Jeżeli ten śłusaty wą-
sarz... 

- i Kto? 
— Jeżeli Kulka miał z początku ja­

kieś rezultaty, to uważam... Głupstwo. 
Dzisiejsza technika ma tysiące różnych 
sposobów. Mucha może wystrzelić z ar­
maty, komar połączy dwa druty — krót 
kie spięcie i wybuch jest! Cóż z tego, że 
kot miauczał a wentylator się obracał? 
Trzeba znaleźć coś nowego. Inaczej ma­
my do czynienia z tak zwanym trakiem, 
tukiem.... 

— Nie rozumiem! — rzekł Husiatyn­
ski — Pan to rozumie, panie Kozdrasłri? 
Tryk? Truk? Co ten człowiek wygadu-

— Przepraszam. Bardzo przepra­
szam. Teraz ja mówię! Można obracać 
wentylator, strzelać z armaty, zburzyć 
miasto i wysadzić Alpy w powietrze nie 
tylko zapomocą miauczenia głupiego 
kocura, ale wzmacniając odpowiednio 
bzykanie muchy i cykanie zegarka. Am­
pli ŁLkacjal Relaisl To nie są nowe źród­
ła energji. Ślusarz — nie chcę nikomu 
robić przykrości — ma baterie akumu­
latorów w piwnicy, pod podłogą. Tak 
zwane „relais", obwód boczny, „słiunt...4* 

— W dalszym ciągu nic nie rozu­
miem! Złożyliśmy podanie, mamy otrzy­
mać patent. „Vox — Motor 

_ „Vox — Motor to bluff! Vox — 
Motor to blaga! Vox — Motor nie istni* 
je. Jeżeli pan mówi do słuchawki telefo­
nicznej, to pan porusza pewną blaszkę i 
wywołuje pewien prąd. Może pan tym 
prądem wyzwolić silniejszy prąd tak, 
jak małe dziecko może otworzyć kran 
wodociągowy i zalać wodą cale mieszka 
nie. Ale tu jeszcze niema nowych źródeł 
energji. Nie wiem, kto kogo nabiera. 
Wiem jkałno. Wąsal chowa akumulatory 
lxxi podłogą! 

Husiatynski poczerwieniał, wstał i 
huknął pięścią w stół. 

(D. c n± 
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Stały podatek majątkowy 
Podatek majątkowy jest z natury 

swej czerni wyjątkowem. Nakładany na 
obywateli w chwilach bardzo ciężkie' 
go położenia materialnego państwa, ob­
ciąża kapitał produkcyjny, pokrywany 
jest z dochodu. Dlatego teoria doradza 
uciekanie się do tego podatku jedynie w 
wypadkach ostatecznej konieczności 

I u nas po daninie majątkowej min. 
Michalskiego, mającej na celu powstrzy­
manie spadku marki, przyszedł podatek 
majątkowy Grabskiego, ogłoszony iista-
wą z dnia 11-go sierpnia 1923 roku w Dz. 
U. R. P. Nr. 94 poz. 746. Uciekanie się do 
tak wyjątkowego środka jakim jest po­
datek majątkowy, usprawiedliwia arty­
kuł pierwszej ustawy o pod. majątko­
wym, stwierdzając konieczność jego po­
boru na cele związane z naprawą skar­
bu Rzeczypospolitej. W rezultacie cel 
ten został osiągnięty. 

Nlezrozumiałem przeto s*e nam wy­
daje, dlaczego rząd prze do nowego po­
datku majątkowego, kiedy skarb Rze­
czypospolitej został naprawiony. Jeżeli 
bowiem chodzi o preliminowane wpływy 
budżetowe, to dlaczego mają być one 
pokrywane wpływami nadzwyczajnemu, 
temj>ardziej, że zamierzona przebudowa 
podatku dochodowego z łatwością po­
kryje brakujące kwoty, nie przekracza­
jące pięćdziesięciu milionów rocznie. 

Reasumując powyższe, tak ze wzglę­
du na wyjątkowy charakter podatku, na 
brak właściwego celu uciekania się do 
tego środka, na ujemne skutki, jakfe 
wprowadzenie stałego podatku mająt­
kowego za sobą pociągnie i na możliwe 
zastąpienie preliminowanych wpływów, 
innem! źródłami przychodów, uważamy 
wprowadzenie jakiegokolwiek stałego 
podatku majątkowego za niewskazane, 

fi? 
Mirost. skarbu wniosło ostarnfo na 

radę ministrów projekt ustawy o białym 
podatku majątkowym. Równocześnie 
przystępuje minist skarbu do zbierania 
materiałów, niezbędnych do należytego 
opracowani* norm szacunkowych, na 
których podstawie władze wymiarowe 
ustalać będą wartość majątku przy wy­
miarze stałego podatku majątkowego. 

Co się tyczy tego projektu, a w 
szczególności p. 7-go artyłułu 12-go, po­
stanawiającego, że wartość przedsię­
biorstw, nie prowadzących prawidło­
wych ksiąg handlowych, ma być szaco­
wana na podstawie obrotu rocznego, nie 
wytrzymuje krytyki. Z doświadczeń 
nabytych przy wymiarze podatku mają­
tkowego z roku 1923, wynika, że takie u-
staienłe norm szacunkowych dla mająt­
ku przedsiębiorstw handlowych 1 prze­
mysłowych jest fikcją, mogącą pocią­
gnąć za sobą zupełną ruinę tych mająt­
ków. Wartość bowiem kapitału za­
kładowego w wypadkach najczęściej u 
nas spotykanych, uzależniona od obrotu, 
nie będzie miarodajna, gdy przedsię­
biorstwo żadnego własnego kapitału za­
kładowego i obrotowego nie posiada, 
albo też posiada go w nieznacznej wy­
sokości, i gdy nierzadko samo ustalenie 
obrotu nasuwa znaczne trudności. 

Podstawę dla ustalania wartości ma­
jątkowej przedsiębiorstw handlowych 1 
przemysłowych, musi stanowić zeznanie 
płatnika, które w wypadku zakwestiono­
wania winno być poparte opinią wiary­
godnych rzeczoznawców, złożona w o-
becności płatnika. Wszelkie przytem u-
dzłelone przez płatnika wyjaśnienia, do­
tyczące ustalenia wartości składu towa­
rowego, aktywów 1 passywów danego 
przedsiębiorstwa, muszą być brane pod 
uwagę przy wymiarze podatków. 

Z tych względów oparcie stałego po­
datku obrotowego na współczynnikach 
zastosowanych do obrotu, już w swem 
założeniu s a n k c j o n u j e dowo­
l n o ś c i n i e r e a l n o ś ć w y ­
m i a r ó w . 

Zrzeszenia gospodarcze, pilniej niż 
dotychczas winny śledzić zamierzenia 
podatkowe rządu i opierając się na po­
siadanych wymownych danych statys­
tycznych, wskazywać w przedkłada­
nych petycjach drogę sprawiedliwości, 
po której postępować powinna reforma 
podatkowa w Polsce. 

Jest to tern łatwiejsze do osiągnięcia, 
że w sejmie dzisiejszym zasiadają najle­
psi znawcy tak praktyki jak 1 teorii 
skarbowe!. 

D c Adolf Markowicz. 

Manufaktura i dyskonto. 
Sytuacja na rynku włókienniczym w Łodzi. 

W związku z bardzo słabym ruchem, 
jaki panował w detalu, tranzakcje w •ma­
nufakturze bawełnianej w tym Sygodniu 
obracały się w znacznie mniejszych roz­
miarach, aniżeli w tygodniu ubiegłym. 

Pesymizm co do przebiegu sezonu 
letniego jest tak wielki, iż kupcy ograni­
czali tranzakcje towarami letniemi do 
minimalnych rozmiarów. Ceny, jiiimp 
mocnej tendencji bawełny i możliwości 
streiku, utrzymane, z wyjątkiem niektó­
rych artykułów, szczególnie poszukiwa­
nych, które wykazywały 2 proc. pod­
wyżki. Tranzakcje towarami drukowane 
mi, jak cajgami, khaki, zefirami i bialcmi 
towarami, były stosunkowo większe, a-
nizeli towarami letniemi. Pokrycie, Jak 
uprzednio, nadal wyłącznie dawane jest 
w wekslach i to z terminami na paździor 
rak. 

Należności za płatne weksle wpływa­

ją naogól nieźle. Jedynie weksle bard/o 
drobnej klijenteli dopuszczane są do pro­
testów. Nie jest to objaw niepokojący, 
gdyż spodziewać się należy, iż weksle 
te, po przezwyciężeniu czasowych tru­
dności, zostaną zapłacono. > 

W tym tygodniu niektórzy hurtowni­
cy zaczęli pertraktacjo o znaczne partie 
towarów /zimowych, na zasadzie cen no­
towanych w ubiegłym sezonie lup też 
cokolwiek od nich niższych. Hurtownicy 
ci spekulują na zwyżkę cen, licząc, iż 
mocna tendencja bawełny utrzyma się 
w dalszym ciągu. W związku ze slabem 
tętnem transakcji manufakturą nast.\pilo 
znaczne odprężenie na rynku dyskonto­
wym. Niema dostatecznej podaży mater-
jału, który stanowią weksle klijeraeli 
prowincjonalnej.' To też dyskontowano 
prima weksle po stopie 1,6, secuacla po 
1,8 do 2 proc. w stos. miesięcznym. 

W notesiku businessmana. 
Łódź, 22 maja. 

ZREFEROWANY PODATEK gruntowy da 
skarbowi prawdopodobnie w roku 1928/29 w 
b. zaborze austriackim — 36 mllj. zł,, w b. Kró 
lestwie — 50 milj. zL, w b. zaborze pruskim — 
14 mili- al., w województwach wschodnich — 
18 mllj. zl„ na Śląsku — 1,1 mil], xl. — razem 
119,1 mllj. zł. Stawki podatkowe podniesiono 
w b. Królestwie i województwach wschodnich 
o 100 proc, w innych Azielnicach kraju o 200 
proc. — Oczywiście reforma podatku grunto­
wego umożliwi pewne odciążenie podatkowe 
miasta. 

O WZRASTAJĄCYM DOBROBYCIE ROL­
NICTWA polskiego świadczą ogłoszone przez 
komisje ankietową w je] sprawozdaniu (tom X 
str. 12 i 13) cyfry spożycia sztucznych nawo­
zów. W roku 1919 spożycie nawozów wyno­
siło 9,5 tys. ton, w roku 1922 — 150 tys. ton; w 
roku 1924 — 369 tys. ton, w roku 1926 — 576 
tys, ton. — Obecnie intensywność nawozów 
dosięgła Już 35,7 proc przedwojennej. 

KURS POŻYCZKI WARSZAWSKIEJ w No 
wym Jorku kształtuje sJe pomyślnie. Według 
ostatnich notowań waha się on między 89 i pól 
a 90. -

PAŃSTWOWA RADA SPOŻYWCÓW od­
będzie swe posiedzenie dniu 31 b. tri. Pogłoski 
o wcześtiiejszem zwołaniu rady nie odpowia­
dają prawdzie. 

RADA P. K. O. uchwaliła na swem ostat-
nieni posiedzeniu zwiększyć listę papierów dy­
widendowych, na zastaw których udziela Pocz­
towa Kasa Oszczędności pożyczek lombardo­
wych. Stosownie do ustalonych zasad, uchwa­
lono udzielić z funduszów P. K. O. kwotę 
2.000.000 złotych na kapitał zakładowy spe­
cjalnego działu ubezpieczeń na życie; dział ten 
będzie prawdopodobnie uruchomiony Już w 
czerwcu. 

PRZECIWKO INSTYTUCJI RADCÓW HAN 
DLU zagranicznego opowiedział się Lcwlatan 
wychodząc z założenia, że instytucja Jest zbęd­
na a więc niecelową gdyż treść nie odpowia­
dałaby nazwie i radcowie byliby doradcami mi­
nisterstwa przemysłu i handlu raczej de no-
ndoa aniżeli de facto. 

KREDYTY NAWOZOWE dotąd były udzie­
lane przez Państwowy Bank Rolny w gotów­
ce. Obecnie zamierzone Jest udzielanie tych 
kredytów bezpośrednio w nawozach. W roku 
1928/29 kredyty nawozowe PJ3R, wyniosą 30 
milionów złotych. 

ZA RUBLA - ZŁOTÓWKĘ otrzymają we­
dług dość prawdopodobnych obliczeń posiada­
cze rosyjskich listów zastawnych. Obrachunek 
ten oparty jest na cyfrze ulegającego w Polsce 
likwidacji mienia i kwocie zarejestrowanych li­
stów zastawnych. 

BANK GOSPODARSTWA KRAJOWEGO 
podjął planową akcję pomocy kredytowej dla 
spółdzielni żydowskich, zrzeszonych w związku 
żydowskich towarzystw spółdzielczych w War­
szawie. KTedyt będzie udzielony we formie 
redyskonta weksli portfelowych. 

W SPERACH POLSKIEGO KUPIECTWA. 
pozostającego w stosunkach handlowych z Ru-
imunja krążą pogłoski, jakoby tamtejsze sfery 
gospodarcze wystąpiły do rządu z propozycją 
powszechnego moratorium, otóż miarodajne 
czynniki rumuńskie kategorycznie przeczą tym 
pogłoskom 

PROJEKT USTAWY O STAŁYM PODAT­
KU MAJĄTKOWYM został — jak donosiliśmy 
— uchwalony przez radę ministrów 1 będzie 
złożony sejmowi. — Wymiar podarku będzie 
uskuteczniony na podstawie oszacowań mająt­
ków dokonywanych co trzy lata. Kapitał za­
graniczny wpływający do Polski wolny jest od 
podatku. Wolne Jest urządzenie domowe do 
wysokości 10 tysięcy złotych. Minimum podat­
ku w każdym razie wolne od podatku wynosi 
6 tys. złotych. — Stawka zasadnicza jednolita 
wynosi w pro tmlle z tern, że majątki poniżej 
15 tys. zł. płacą 3 pro millc. Szacunek mająt­
ków oraz wymiar podatku należy do urzędów 
skarbowych. 

FABRYKA KAMIENI DYNASOWYCH jako 
pierwsza togo rodzaju fabryka założona zosta­
je w Chrzanowie. Założycielami tego zakładu 
ceramicznego są Bracia Bąnerertz, b. min. Oli­
wie 1 górnośląska firma „Stella". 

PROJEKT UTWORZENIA PAŃSTWOWEJ 
RADY GOSPODARCZEJ lak twierdzą przestał 
być aktualny i prawdopodobnie będzie wogóle 
poniechany. Specjalna komisja powołana do 
zbadania tej kwestii nie powzięła dotąd żad­
nych uchwał. 

PROJEKT OGRANICZENIA PRZYWOZU 
szeregu artykułów mimo waloryzacji ceł stal 
się obecnie bardzo aktualny. Sprawa ta bę­
dzie niebawem rozważana przez komitet eko­
nomiczny rady ministrów. Ceł era ewentual­
nych nowych restrykcji Importowych będzie 
aktywizacją bilansu handlowego polskiego. 

G I E Ł D Y . 
URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 

z unia 21-go maja 1928 roku. 
GOTÓWKA: Dolary 8.89, CZEKI: Belgja 

124.46, Holandja 359.75, Londyn 43.53, Nowy 
Jork 8.9Q, Paryż 35.11. Praga 26.41 1 pół, Szwaj 
carja 171.84 i pół, Wiedeń 125.42, Wiochy 47.02 
PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZASTAWNE 
Dolarówka 83.25, 82.25, 82.50 Dolarowa 86.25, 
Kolejowa 104, 5 proc konwersyjna 67, 5 proc. 
k o u k o l . 62, 8 proc listy zastawne Manku 
Gosp. Kraj. 94, 4 proc listy zastawne ziemskie 
et. 55, 8 proc. listy zastawne ni. Warszawy zł. 
77.25, 77.50, 77.25, 5 proc. listy zastawne ni. 
Warszawy zł. 60, 59.7J5, 59.85, 8 proc listy za­
stawne m. Łodzi 71.25, 70.75, 10 proc listy za­
stawne m. Radomia 82.25. 

AKCJE: 
Bank Dyskontowy 133.50, Bank Handlowy 

117, Bajnk Polski 171, 173.50, .173-70, Bank Za­
chodni 34, Bank Zarobkowy 85, Spjess 162.50, 
Elektr. Dąbrów. 196. 197, Siła i Światło 197, 
200, Firloy 72, 75.50, Cukier 76, Łazy 9, Wyso­
ka 163, Węgiel 99, Cegielski 47.50, 47, Lilpop 
43, Modrzcjów 49.75, 49.25, 49.5fl, Norblin 2Q2, 
Ostrowieckie Scrja Ą. 155. Scrja B- 142, 144, 
Scrja B. II em. 133, Parowozy 48, 48.50, Rudz­
ki 58, 57, Starachowice 65.50, 64. 64.75, Zawier­
cie 33.25, 33. Borkowski 16.75, Haberbusch 210 
219. 

NOTOWANIA BAWEŁNY, 
flowy Jork, 19 mają — Baw. am. Loco 2161 

Otw. Grudzień 2089—91, styczeń 2081—54, ma­
rzec 2084—85, maj 2120, Upiec 2097, paździer­
nik 2103—05. 1 n. śr. Grudzień 2084, styczeń 

mz. mv w, .aoiŁjsai 2128. Unit* 2092, paź­

dziernik 2095. Zatnkn. Listopad 2087. grudzień 
2081, styczeń 2075, marzec 2072—74, kity 2073, 
kwiecień 2069, maj 2111—12, czerwiec 2098, li­
piec 2086—68, sierpień 2095, wrzesień 2097, paź 
dzdernik 2093—95. 

Nowy Orlean, 19 maja. — Baw. ara. Loco 
2073, styczeń 2044, marzec 2043, maj 2074, li­
piec 2067—68, październik 2050—51, grudzień 
2045—46. 

Liverpool. 19 małą — Baw. am. Styczeń 
1095, luty 1094, marzec 1095, kwiecień, 1094, maj 
1117, czerwiec 1114, Upiec U l i sierpień 11110, 
wrzesień 1107, październik 1104, listopad 1095, 
grudzień 1095, loco 1162, 

Liverpool, 19 maja — Baw. am. Styczeń 
2133, marzec 2133, maj 2095, lipiec 2105, wrze­
sień 2141, listopad 2135, loco 2140. 

Aleksandria, 19 maja. — Baw. eg. Sak. Sty 
czeń 4297, mai 4155. lipiec 4230. listopad 4318, 
A hm. Czerwiec 2815, sierpień 2840, paźdzter-
nlk 2852. 

* TECHNicznycn. *» Brri* r PIAN0W BUDOWLANYCH \tiUklifMtf 
na papierach światłoczułych „^*^ " ł f \Ułw 

pozyi/wNycH, negaty wnych 
fOZAUDOWYCH S> 2fó?D K L 1 5 , 

k „ RCKlAMOWyOI 

iomenKagea 
Tel 1 1 - 7 2 . Pfalrkowsjko N i f O O , 

Memoriał m. kopców 
w sprawie kredytów krótko­

terminowych. 
Centralny związek kupców i prze­

mysłowców województwa 'ód^krego--: 

(Piotrkowska 10) złożył memoriał Ban­
kowi Gospodarstwa Krajowego w spra­
wie kredytów. 

W memorjale tym przedewszystkiem 
wysunięto postulat zwiększenia krótko­
terminowych kredytów dyskontowych 
dla handlu bądź we formie kredytów 
dla poszczególnych kupców bądź tez we •' 
formie redyskonta dla spółdzielni, zrzc- . 
szających małe i średnie kupiectwo. 

W tym samym memorjale stowarzy­
szenie imieniem swej sekcji budowlanej, 
zrzeszającej największe w Łodzi firmy 
budowlane wysunęło postulat zwiększe­
nia kontyngentu kredytów budowlanych 
dla Łodzi. Obecny system, podziału kon­
tyngentów między poszczególne miasta 
w proporcji do wpływów z podatku lo­
kalowego, jest dla Łodzi — liczącej gros 
mieszkań robotniczych wolnych do po­
datku — wybitnie krzywdzący. 

Wiadomości gospodarcze 
(Wtosua służba fal. „Republiki") 

REFORMA ANGIELSKIEJ USTAWY BANKO* 
WEJ. 

Londyn, w maju t928. 
Kanclerz Skarbu Churchill opublikował właś­

nie projekt ustawy o stopieniu obiegu Cuerrency 
notes Skarbu Państwa z obiegiem biletów Ban­
ku Angielskiego. 

Krok ten wywołał w City londyńskiej bardzo 
miłe zdziwienie, pi/uicważ w swej mowie budże­
towej Churchill zapowiadał jedynie, iż to zespo­
lenie nastąpi w ciągu bieżącego roku finansowe­
go. Tu i owdzie wypowiadano nawet przypusz­
czenie, iż kwest ja techniczna stopienia będzie 
jeszcze raz badana przez specjalnie w tym celu 
ukonstytuowany komitet. Z drugiej strony na­
leży oczywiście uwzględnić. Iż załatwienie usta­
wy w parlamencie nic Jest połączone z natych-
miastowern wejściem Je] w życie, a faktycznego 
wprowadzenia Jej spodziewać się można zapew­
ne dopiero w ciągu następnego miesiąca. Nie­
spodzianki i pod tym względem nie są natural­
nie wykluczone. Bezsprzecznie najważniejszą 
dziedziną ustawodawstwa Jest kwestia pokrycia. 
Bank of England upoważniony będzie do wyda­
wania poza pokrytym przez złoto obiegiem bi­
letów, uiepokrytych do sumy 260 mllj. funtów 
szt. Suma ta przewyższa o'około 3 milj. funtów 
będące obecnie w obiegu nlepokryto bilety 
Skarbu Państwa i Banku Angielskiego. 

Ostatni wykaz Banku Angielskiego wykazuje 
mianowicie obieg banknotów na sumę' 179 mil j . 
funtów, a obieg Currency-nołes wynosił w tym 
samym czasie 293.512 niilj. f. Całkowity obieg 
obejmuje zatem 472378 mllj. '., od tego trzebaby 
jednakże odjąć sumę 56.25 milj. f. banknotów 
znajdujących się w posiadaniu Skarbu Państwa, 
Jako pokrycie obiegu Currency-notes, tak, że 
obieg netto wynosi faktycznie tylko 416.328 mili. 
funtów. Sumie tej odpowiada zapas złota ban­
ku w wysokości 159-316 mllj., nicpokryty obieg 
wynos;! zatem obecnie 257 01 mllj. f. Należy je­
dnak zwrócić uwagę na to, Iż chwilowo popyt 
na pieniądze jest daleko mniejszy, niż o ItuieJ 
porze, przedewszystkiem na jesieni i wczesną zi­
mą, kiedy sezonowe wpływy z Importu dają się 
zazwyczaj w wyższej mierze zauważyć. Stan 
Banku oraz obieg Currency-notes w końcu ze­
szłego roku dają obraz zupełnie odmienny. 'V 
końcu grudnia wynosił mianowicie całkowity 
niepokryty obieg około 263 milj. f., a więc o 3 
milj. więcej, niż obecnie zezwala przepis usta­
wy. Granica 260 milj. f. może być oczywiście 
zgodnie z par. 8 ustawy przekroczona. Bank of 
England może bowiem na podstawie specjalne­
go upoważnienia przez Skarb Państwa podwyż­
szyć niepokryty obieg banknotów powyżej u-
stalonej sumy. Upoważnienie to rozumiał zape­
wne Churchill Jako zapewnienie większej ela­
styczności podstawy kredytowej. W szerokich 
jednak kołach ta zmiana aktów bankowych z 
1844 roku 1 połączone z nią powiązanie wewnę­
trzne polityki bankowej z polityką państwa, 
wzgl. ministerstwa skarbu spowodowała roz­
czarowanie. Wprawdzie przyjęto w ten sposób 
zasadnicze zalecenie, które CunBfflcomltee w r. 
1925 wypracował, a mianowicie, aby przejąć do 
nowel ustawy par. 3 ustawy o banknotach z T. 
1914. Jednakże niezbędne w razie potrzeby po­
większenie obiegu biletów będzie bardzo utrud­
nione wskutek tego, iż potrzebne w tym cełu o-
poważnienie ministerstwa skarbu będzie ważne 
tylko na przeciąg 6 miesięcy. Poza tern naogól 
panuje przypuszczenie Iż Bank of England tylko 
w wypadkach ostatecznej konieczności zwracać 
się będzie do mimsterstwa skarbu o takie zez­
wolenie. Przypuszcza sie więc, łż w ostatecz­
nym wyniku zwdększeme. obiegu rzeczywiście 
uwarunkowane będzie tyjko powiększeniem za­
pasu złota w banku. Ustawa ta upoważni Bank 
of England do emitowania własnych banknotów 
l-o funtowych do lO-o szylllngowych. Dotych­
czas emitował tylko bilety wartości 5 funtów 
szterł. I większe. Pocznwszy od pewnej ozna­
czonej daty, która zresztą nie jest Jeszcze usta­
lona, obejmuje Bank 01 England odpowiedzial­
ność za znajdujące się jeszcze w obiegu npty 
Currency. W ten sposób zaoszczędza się publi-
człłoścl trudu wymiany not Currency aa notj 
bankowe bezpośrednio po stopieniu Ich obiegów 
ze sobą. Bank of England może potem zapowie-

| dzieć wymianę not Currency ua własne z termi-
neu iKamioskiamm &° dłotaorn. 

I 
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Przetarg. 
Magistrat m. Łodzd ogłasza publiczny 

przetarg na urządzenie filtra biologicz­
nego na posesji miejskiej domów dla pra­
cowników miejstóch przy ul. Podmiej­
skiej. 

Termin skfedainfla ofert upływa dnia 30 
maja 1928 roku o godzinie 12-ej. Tegoż 
dnia nastąpi otwarcie oferti o godzinie 
14-ej w pokoju Nr. 43. 

Ślepy kosztorys i warunki przetar­
gu otrzymać można w Magistracie, pl. 
Wolności 14, III p. w pokoju Nr. 52. 
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i Kupimy 1 
1 budynek fabryczny i 
sg silnej konstrukcji, ogólnej powierzchni gg 

sal około 2000 metr. kwadr.. lub też g 
| g spaloną fabrykę — w centrum miasta, jgj 
g Szczegółowe oferty ood „2000" do ad- | g 
g j mlnistracji niniejszego pisma. g 

KUPIMY PLAC 
w centrum miasta wielkości około 3000 
metr. kw. Szczegółowe oferty pod 

f „3000" dio administracji niniejsz. p;sma. 
o——o——oooooooaoooooaooooooooooooi 

Poszukuje się od zaraz 
zdolnydi i nstosunkowanych sprzedaw­
ców na pierwszorzędne amerykańskie 
maszyny do p'sania, na wysoka pro­
wizje. Oferty do adm. „RepublStó" sub.: 

„Prowizja". 
—aooa——aooooaooooooeoooaooaoaMoooi 

Z a k ł a d Blacharski 

I 
Alb. Wallis, Łódź 

ul . Wó lczańsk a 8 5 — Istnieje od roku 1872. 

Zawiadamia iż otrzymał telefon 73-54. 
Przyjmuje wszelkie roboty blacharsko - budowlane, 
i fabryczne. — — — Wyroby galanteryjne, 

WOLNA POSADA! 
Poszukuje się zdolnego 

Ekspedienta—sprzedawcę 
do piwa za dobrym wynagrodzeniem. — Kaucja 
obowiązkowa. — Zgłaszać się wraz podaniami do 
Keprezent. Browarów Chełmińskich, Łódź, 

Ki l ińsk iego 121. 
mnDnaaanDnnajuaaaaDuaDaa ujuuuli jltjuuuł 

LOKAL do wynajęcia 
długości 36 mit. szerokości 8 mt. przy 
bocznicy kolejowej. Wiadomość: Skład 
drzewa, Cmentarna 11, od godz. 9 rano 

do 6 wieczór. 
oocxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx 
D z i ś , we wtorek o g. dżinie 9-e| wiecz. w lokalu 
Klubu Towarzyskiego przy S'0*;uzyszeniu Kup. 
ców m. Łodzi (Piotrkowska .Na 73) 

I it fiu w L 
Wstęp wolny dla członków, ich rodzin i wprowa­

dzonych g< ści. 

1 Z a g i n ą ! 
pies rasy wilczej. 

Odprowadzić za wynsgrodzen i . 
P r z e j a z d Ne 3 5 u gospodyn i . 

Os*czedzajcie Pieniądze! 
Kupujcie P a r a s o l e I laaul tylko 
w Pracowni S Fatfjenbauma 

19 N a r u t o w i c z a 19 
gdyż możecie kupić o 25° / , t a m c i 
— — nit wszędzie. — — 
II DH II fi fi" P r z y i m « i e si«- wszelkie 
U H H U H. reperacje i pokrycia. 

22.V 

Nowy «mocnód S T U D E B A K E R ^ ^ E S I D E N T ' &-m\o i 
Łim, nadzwyczaj wygodnym i zupełnie bezpieczojia wozem wicŁkfoaŁytW^ 

Jego silnik, o olniu cylińdracŁ w jednym rzędzie, rorwąa taWtowanj' wfęCBJ i&| tJaŁ̂ ftSfr 
Potężny, giętki i cichy osięga t łatwofcią i ze Kim. aa ga&utę, prtglraegjfe» «y*f gffitfaj 

i dosięga największej, wogolc możliwej aa drogach scybkoia. 

Nowy 8-mio cylindrów, " P R E S I D E N T " Studebaker'. 
nisko zawieszone, nadzwyczaj obszerne i widne podwozie, trzyma doskonale prosta. Goje | Jcat 
wogóle ostatnim wyrazem wygody, gdyż idzie bez najmnte jszego szumu, • wszelkie uóggtiy 
wykończenia składają, się, na niezwykle wytwor&f, zbytkowni i bardzo gustowni cala&jf i; ^ 

Nadwozie nowego "PRESIDENTa"; całkowicie ze Stali, poszczególne czcjJd epajm «Tp6* 
moc\ maszyn elektrycznych. Hamulce, typu ,,«crva-ńrtegrał'* na czetety kosa, tą bardzo tflnc a 

łagodne: sam ciężar stopy wystarcza aoyzattrymac samochód oati&aia*. ^Wałystb^aMad* 
sic na zapewnienie zupełnego bezpieczeństwa. 

Dziś jest wprost niemożliwem nabyć za jakikolwiek cenę 'lepiej w^onra^wyg^nlej^nRlyt-
kowniejszy samochód niż no.wy "PRESIDENT* . Jedynie potęga zakładów STUDEBAKER a 

i jego metody fabrykacji pozwoliły oa wypuszczenie na rynek tak wspaniałego o&agg, 
iot nowy "Prcsidcnt" z silnikiem o 8miu cylindrach w Jednym rzędzie, 

VJVAGA. - Części {spssewe sUle HA s^faĄie, popit»*l w GDAŃSKU 
{najJuie st'e ĄfaJnicM samochodów i cąfci {ffisowycli JU pr^tislawidtli 

hhnki STUDEBAKER;* MS POLSKĘ. 

Maks FISCHER «t S-ka Łdtó - al. Piotrkowska 177 - Telefon 461 
Generalne Przedstawicielstwo na Łoof i Wojew. Łodzku Fabryki S»mocLodć» 

THE STUDEBAKER CORPORATION OF AMERICA 

STUDEBAKER im 
8-Kl. gimnazjum żeńsKic 

ul. Południowa 18, telef. 68-82. 
Zgłoszenia nowych uczenie przyjmuje sekretarjat codzien­
nie od godz. i»<—12 i od godz. 5—7 wiecz Egzaminy 
wstępne odbędą się̂  systemem lekcyjnym: od 30-go maja 

i od 21-go czerwca r. b. 
Przy gimnazjum „Dom Milusińskich" prowadzony syste­

mem prof Montessori. 

U W A G A ! ! ! 
Przyjmuje się na sezon letni do odświeżania i 
reperacji wszelkie systemy wózków dz iec in­
nych I spor towych jak angielskie, francuskie, 
belgijskie, niemieckie, holenderskie oraz krajowe 
PO CENACH KONKURENCYJNO - NISKICH. 

Ple iwuy Zakia j Koperscy ino Mechaniczny 
L. GESSLER. właśc: R. Lapp, 

137 PIOTRKOWSKA 137 
Wykonanie solidne. 

P.S. Stale na składzie wózki sportowe, łóżka 
leżaki i krzesła dla dzieci. 

! PENSJONAT DLA DZIECI 1 
w Poplentu pod Rogowem 

(15 minut drogi od stacji kolefowej) 
pod kierunkiem 

Jadwigi Kojrańskiej 
i Felicji Kędrzyny 

zostaje otwarty z dniem 1 czerwca r.b. 
Bliższych informacji udziela p. Kojrańska 
ul. Z a w a d z k a 3 5 II p. f r o n t , 
telefon 50-86 od godziny lt-ej do 1-ej 

w południe 

»P'H"% inrTTTTTrorinti n n.i n u bjiji.hu «i .u i i i n i n 

do Krochmalenia osnów 
poszukiwani. 

Z g ł o s z e n i a T a r g o w a Ne 2 8 . 

LKJLMXJUUDnC 

http://bjiji.hu
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KINO SPÓŁDZIELNI 
Pracowników Państwowych 
Komunalnych i Społecznych 

| Od wiórku dnia 22 maja do poniedziałku 28-go wł. 
P o raz p i e r w s z y w Ł o d z i 1 g 

w ŁODZI 
ul. SienKiewicza Nr. 

R o z w i e d ź m y siQ 
Vivian Gibson S ^ Ł ^ I I F E Maks Landa. 

40 

Wyśmienita 
współczesna 
komedia p. t. 

W r 'och 
głcv,nych: V I V i a i l V J I U 3 V I 1 w _ ulubienica tłumów 

Obraz ilustruje doborowa orkiestra salonowa. — ANONS I Następny program: Z a ku l i sami K a b a ­
r e t u (Noc zemsty) W roi. gł. Marcela Albani, Sandra Milowanow, Werner Kraus. Karol Vanel i in. 

Początek W dni powszednie o g. 4-ej 
ostatni seans o 9.30. W soboty, nie­
dziele i święta o godz. 2-30 po poL 
(Na I-szy seans w dni poważ, oprócz 
sobót od 4 do 5. w soboty, niedziele 
i święta od 2.30 do 3.30 ceny miejsc 

po 75 i 50 gr.) 

n i 11_ Er _n JT MŚBl 
PIf% __\_P% I 

O d 5 zł . t y g o n i o w o ! 
N a na jdogodn ie jszych w a r u n k a c h ! WSCHODNI 

d a m s k ą , m ę s k a 

w wielkim 
wyborze 

oraz 

JEDWABIE „ 
KOŁDRY _ 
T O W A R Y "3 
O B U W I E °< 

f r o n t I p. 
t e l . 71 -23 

lekarzy specjalistów l gabinet denty­
styczny przy Górnym Rynku 

Piotrkowska 294, tel. 22-89 
(prsy przystanku tranrw. pabianic­
kich) przyjmuje chorych w choro­
bach wszystkich specjalności od g. 
Id rano do 7-cj po pol. Szczepienie 
ospy, analizy (moczu, kału, krwi, 

plwocin etc.) operacje, opatrunki. 

Porada 3 złote 
Wizyty na mieście. , 

Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampą kwar­
cową Roentgen, Elektryzacja. Zęby 
sztuczne, korony złote, platynowe 

i mosty. 
W niedzielę I święta do godz. 2 po p. 

„Czystość" 
P i o t r k o w s k a 4 4 , t e l e f o n 6 7 - 4 5 

przyjmuje cyklinowanie, drutowanie, 
froterowanie oraz sprzątanie biur i poko 

Czyszczenie szyb 

Skład narzędzi hirurgicznych 
i lekarskich. 

ŁÓDŹ, Traugutta 8, Teł. 70-64. 
WyKwalifi-
Kowana 

z dłuższą praktyką biurową 
p o s z u k u j e pracy. 

Oferty sub „Skromne wynagrodzenia" 
do administracji Republiki. 

DOI ARÓWKA 
Biedna nauczycielka wygrała 
4 0 OOO D o l a r ó w 

I Tobie może się szczęście uśmiechnąć 
przez zakupienie Dolarówki na dogod­
ne spłaty miesięczne. Po złożeniu niskie) 
caliczki przysługuje każdemu wyłączne 

prawo gry i ewentualne) wygranej 
hfRitkB) Zakład Rnojtowy Spoldz. z igr por, 

Lwów pL Marjacki 67. tel. 1925. 
Konto czekowe P.K.O. Warszawa 153.749 

D r . med 

K a r t a z a m ó w i e ń 
Niniejszem ze,mawiam Dolarówek 
Należytość wpłacę blankietem P. K. O. 
Imię i nazwisko 
Dokładny adres _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ 

Uli 
specjalista chorób 
skórnych i wene­

rycznych P 
TEL, 44-92. 

przyjmuje od 11 do 
4 pp. i 8—9 wiecz. 
w niedz. i święta 
od 9—2 po poł. 

D o k t ó r 

Tacbodnia Ib W 
Snecla l ls ta <ho 
rób skórnych, 
wenerycznych . 
L e c z e n i e lampr, 

k w a r c o w a . 
P rzy lmu je o d 

1 d o 2 - e l I 
od godz 4 — 8 . 
W niedzielę I świę­

ta od 1 1 - 1 . 
Dla Pan od godz. 
4—5 oddzielna no 
czekalnla teL37-70 

Dr . m e d . 
S . 

SzKola przygotowawcza 

SZ. ZIELONKI 
ul. Wschodnia 68 

przyjmuje _c_niow do klat wstępnych 
A . Ł C I p—cyspoeabla gruntownie do 
szkół średnich, z szczególnem irwzględ-
nieniem przedmiotów judaistycznych I 
języka hebrajskiego. Wpisy przyjmuje 

kancelaria codziennie między 9— 3. 
Czesne przystępne) 

Pensjonat 
DLA- DZIEWCZĄT 

W Bendzelkiie (st Żakowńce) 
pod kierownictwem 

ZOFJI WINN1KOWOWEJ 
Mormacje szczegółowe: 

Z. WiiHrikowowa, Piotrk, 48, 
TaLefau 60-81. 

Majstra 
do na4ychnv_atowcgo objęcia 
zgirzoblarefk w prtzedzailwi ba­
wełny posz—cuje tuteisza spotka 
adocy îa. Oferty pod sub.: „Fa-
chowliec 1928" prosimy sikCdać 
do adaniiiiśitnacji „Imiejsz. pisma 

Choroby skórne 
i weneryczne 

Moniuszki 5, 
telef 70-50. 
Przyjmuje od 1—2 
i od 7—8. panie 

od 3—4 

powrócił 
choroby kobiece. 

E w a n g i t t 16 
TeL 10-26. 

Przyjmuje od 5.30 
do 6.30 po poL 

D r . m e d . 

Choroby s k ó r n e 
w e n e r y c z n e I 

m o c z o p ł c l o w e 
Gdańska 42. 

Prj.yimnjei 
od 9 do 10*/s t, od 
1-2.46 pp. i od 8-9 

Dr. med. 

praktykuje 
przez lato w 

Ciechocinka 
(dom Wolmanaprzy 

parku) 
Chor, kobiece i we­

wnętrzne. 

Dr. med. 

BRAUN 
Południowa J* 23 

tel. 40*26 
Specjalista chorób 
skórnych t wene­

rycznych Leczenie 
światłem, (Lampa 

Kwarcowa • 
pizyjmuje od 9—U 
rano i od 5—8 pp 

Samochód 
4-cyllndrowy nieduży 

= poszuk wany. m 
Oferty sub „J. K\ 

Maszynista, 
zecerzy , nak ladaczk i 

poszuKiwani. 
Szweitzer, Piotrkowska 114. 

Zaginęła 
srebrna braeisolefa 

łańcuchowa z medalionem. — 
Monogram J. E. LVI 2.. r. 

Laskowy znalazca proszony jest o zwrot 
za wynagrodzeniem ul. Ogrodowa 28, 

kor. 11, m. 16. 

P A R C E L E 
Poaostailo jeszcze kiflfca ózmdk 
z lasem iglastym, trzyicfe-esdo-
letaTiim, w pOęknej suchej górzy­
stej Jglastej dkolicy, 4 kim. od 

Koltiszek. 
T W Ó R Z Y J A N K I 

Wiadomość: Kilińskiego 164 -10 
od 2—5 po poi. 

Poszukiwany 
B U C H A L T F R 

oraz pom. buchaltera obaj piszą­
cy biegle ma maiszyurAe. Składać 
aferty pod 1. 300 zitodamom 

żądanej piaty miesięcznej. 

MIESZKANIE 
4-pakojofwie z Icuehnią i wygo-
<kwm, komplelinie ur-ądzoae do 
wynajeda na trzy—czterech 
miesięcy. Znoszenia do admini­
stracji „Ill_srtr. Republika" adb.i 

„Koa^ainryinowska". 

OBIEKT FABRYCZNY 
Rtrpit z wołnyma salami i tere­
nem do rozbudowy. Oferty z 
wymiarami i ceną do adm*n str. 
„RepufbMci" pod „A. B. 100". 

D r . m e d . | •»•«»• bnbitzJS. U 
Ceej ie ln len- 4 3 

T e l . 4 1 - 3 2 . 
Specjalista chorób 
skórnych, wenerycz­
nych i moczopicio 
wych. Naświetlanie 

liunpą kwarcową. 
Przyjmuje od 

g. 8 do 10 rano 
i od 5—8 w. 
Dla pań od 3—5 

oddzielna poczekał 
niu. 

O B * . 

powróc i ! 
przyjmuje od 6 — 7 

I I - K o t a k i 1 
Telefon 162. 

Specjalista chorób 
Skórnych i wene­
rycznych I włosów 
Gabinet Rentgena 

swlatło-leczlnczy 

BI.PiotrKow.au I M 
róg Ewangelickie) 

Tel. 29-45 
Przyjmuje; od 8-2 

6-8 Dla pań od. 
dzielna poczekalnia 

od DO 

Dr. Grosglih 
Choroby skórne, 

i weneryczne 
Instytut RŚntgeno 
leczniczy i świat­

łe etniezy. 
Lampa kwarcowa 
Msia rtetcłuszki 27 4 

t e l 6 1 - 7 8 
Przyjmuje od 4—7 

DoKtór 

Klinger 
Choroby wene - l 
r y c i n ę , s k ó r n e 

I w ł o s ó w 
leczenie l ampą 

kwarc . 
Andrzeja Nr. 2 

Tel. 32-28. 
Godiny przyjęć: 

od 1.30-2.30 dla Pań 
od 6—8 dla Panów 
Wnledziele I swie-

od 10 — 12 

Dr. med. 

Ul 
Zielona 19 

Z O F J A 

z WARSZAWY 
przyjmuje: 

K i l ińsk iego 113. 
Nawrot 41, telefon 

Nr. 48-27) 
od g. 10— l'/i i od 

4—7 wiecz. 
Resekcje. Replan -
tacje, Leczenie dzią 
seł i zębów i t.p 

.Winda czynna. 

Choroby skórne 
i weneryczne 

Usuwanie szneca-
cych włosów 

trollzą 
Leczenie lampą1 

kwarcową. 
Przyimuje od 4—8 

Panie od 4 - 5 
Niedziela 9—1 

Dla niezamożnych 
ceny lecenie 

Rabka 
Do oddania pokój 
z kuchnią z weran­

dą na całe lato. 
blizko zakładu ką­
pielowego za zL 

450. Zgł. 3—5. No-
e|el,.|wo-Cc|iiel_iana 26, 

Iieyman. 

Dr. 
21 

p o s z u k u j e 
Dyrektor zagranicz­
nej firmy. Of. pod 

.Płatne z góry" 
Szko lna Ms 12 
Choroby włosów, 

skórne, weneryczne 
moczopłciowe. 

Naświetlania lampą 
kwarcową do fabryki radjotech 

i prom, Roentgen- nicznej potrzebni 
( e k c e m s t y no- natychmiast. Kandy 
WOtwory z l o ś l l daci z praktyką ilu 

w e ) earską mają pierw-
przyjmuie od 6—9 szeństwo. Zgłaszać 
w niedzielę do 3—6 się do Ł.F.R. Kiliń-
• skiego 134. od 6—7 

E 
Kilku przedstawicie 
li i podróżujących 
poszukuje się celem 
rozpowszechniania 
bardzo pokupnej no 
wości amerykańskiej 

Zgłoszenia Hotel 
Polonia. Przybylski, 

pokój 207. 

Karokuiowe palto 
damskie za 1100 

zł. sprzedam, oraz 
futro z (piszczani-
ków) Hotel Manteu-
fel. Zachodnia 45. 
pokój 30. 

Rower Ł Ormunda 
mało używany 

sprzedam. Piotrków 
ska 92, m. 81, oglą­
dać od 5—7. 

Kupno i 
s p r z e d e * 

Sklep kolonialny z 
pokojem i kuchią 

z powodu zmiany in 
teresu jest do sprze 
dania. Wiadomość 
ul. Kaliska 15. 22 

Sprzedam tanio 2 
łóżka dębowe 

jasne z materacami 
prawie nowe, ulica 
Szosa Pabjanicka 12 
pr. oiie. parter m. 7. 

I Sprzedam sklep 
|S spożywczy wraz 
z jednym mieszka­
niem. Kopernika 17 
(Chojny) 23 

Ajenci, kolporterzy 
zdolni chętni i 

nie żenujący się pra 
cy znajdą zyskow­
ne zajęcie. Sienkie-
wica Nr. 63. m. 9. 
z podwórza na pra­
wo parter, godz, 

10—1 i 3—6, 

Krawców i gońców 
z rowerami po­

szukuje Kiersz. Że­
romskiego 91. 

Sprzedaż mebli wy 
ścielących oto­

many, kozetki, krze­
sła oraz kompletne 
urządzenia stołowe, 
sypialki. gabinety 

i saloniki najtaniej 
w zakładzie tapicer _ 
sko-stolarskim. Ka- skromnie umeblowa 
rola 1. Stanisław ne. Andrzeja Nr. 43 
Gabała. 30.VI.rn. 13. tel. 64-21. 

Francuz-ka do kon­
wersacji poszu­

kiwani, ewent. mogę 
oddać pokój umeb­
lowany w śródmie­
ściu ze stołowaniem 
lub bez. Oferty sub 
„Polonais" w adm. 
Republiki.- . 23 

|o wynajęcia dwa 
frontowe pokoje 

A . A . K n p u i < 

30 

s Przedaję !J« n c h n l a

: * , u b , 2 

różne meble. dywa- 1". Pokojami na le-
ny futra, maszyny t n» s«> l u b rt.ale. z a " 
doazycia. Płacę naj- Jf* d o w ,y n»l c , c '«- , 
wyższe ceny. C h . : £ e m i l a Zgierską ul. 
ŁMnik G d a ń s k „Narutowicza. Miil-
(Długa) 44. Telefon.1": 2 2 

62-56. Uwagal Za| ~ 
ubrania męskie pła­
cę najwyższe ceny. 

27 

0 

Dr. med. wieczorem. 

Dl. 6-oo Sierpnia 
(Benedykta) 16 

chor. skórne dróg 
mocz, weneryczne 

i kobiece. 
Przyjro, od 9—12, 
przed pol. i 6—8 

dla pań od 5 do 7 
w niedziele i święta 

od 10 do 12-ej. 

Inkasentowi nasze­
mu ,p. Bronisławowi 

Cymerzc zostało 
skradzione upoważ­
nienie do inkasowa 
nia naszych należ­
ności, wystawione 

w dn. 18.X 1926 r. 
Upoważnienie to ni­
niejszym unieważ­
niamy Północne To­
warzystwo Trąnspor 
towe i Ekspedycyj­

ne. Sp. Ako. 

kazyjnie do sprze 
dania duży obraz: 

Dzikie kaczki—Sta-jf Wynaiecia uf. 
nisława Masłowskie'o, J *e 
go. Wiadomość P u - j S k w e r o w > 6" ̂  1 5 

sta 9 m. 9. 24|_ 11 . 
Hrzyimę pana na 
X mieszkanie. Za-

•chodnia 18, oficyna mm azeme biurowe.L „ • 
Wiadomości K- ro laP" 1 " ' l e w ' t t z o a , u 

38. 24 

Dr. med. 

Dzielna 1 _ 0. 
Tel W 28-9Ł 
Choroby skórne, 

weneryczne i mo­
czopłclowe. 
Przyjmuje 

od 8—10 ' od 5—8 
Leczenie lamią 

kwarcową 
Oddnelna pocze­
kalnia dla Pań. 

Dla Pań od 3—5 
po pol 

Pokój 
nadający się na biu 
ro z używalność ą 
telefonu do wynaię 
cia. Wiadomość. uL 

Sienkiewicza 52 
(róg Nawrot) U p, 

front m. 4. 

wykwalifikowana 
pisząca na maszynicj 
z gruntowną znajo 
mością języka nie 
mieckiego poszuld-! 
wana. Oferty pod 
•J. i'" do adm. Re­

publiki, 

Bezinteresownie! 
Czytelnikom Repu­
bliki. Napisz imię 
nazwisko-miesiąc u 
rodzenia, otrzymasz 
darmo broszurę, o-
kreśleoie charakte 
ru. zdolności, prze 
znaczenia. Poznasz 
kim jesteś, kim być 
możesz Adresuj War 

szawa, Redakcja 
.Wiedza Tajemna* 
Skrzynka pocztowa 
571 Załączyć niniej 
sze ogłoszenie Zna­
czek pocztowy na 

przesyłkę. 

ałżeóstwo (izr.) 
poszukuje poko 

ju z używalnością 
kuchni Oferty adm. 
" _ _ _ _ _ . 2 2 

pokój umeblowany 

Qo sprzedania urzą 

Udzielam lekcji e-
lektrotechniki 

matematyki, języka 
niemieckiego. Piotr­
kowska 103, m. 37. 

Narzędzia od mo­
tocyklu zgubio­

ne dn. 21.V w godz 

Południowym na ul. 
iotrkowskiej do Ki­

lińskiego proszę o 
zwrot za wynagro­
dzeniem. Andrzeja 
11. Mencel. 

pokój umeblowany 
ad|o 5 lampowe f do wynajęci 
wspaniały dźwięk Przejazd 19. m. 16, 

nowa okazyjnie do • 
sprzedania. Wólczań flokój frontowy z' 
ska 98 m. 14. 21 i osobnym wejść. 

A
— J T - — do wynajęcia 

Na Wypłatę! Wiadomość Lipowa 
• Prawie darmo 25. front I p. in. 5. 

Czysto jedwabne 
ręczno malowane 
szale. Torebki. Swe-
atry. Pończochy, 
Skarpetki Perełki. 
Parasolki Poleca 
Leon Rubaszldn, Ki­
lińskiego 44. 30 potrzebny pracow-

n • nik do zakładu 

A Na wypłatęl .fryzjerskiego. Nowo-
Białe towary: ^arzewska 36. 

Purpur, Matracowe,, - ~~*~""~ 
Obrusy. Ręczniki potrzebny uczeń do 
Kołdry. Kapy, Chu- I praktyki i mani-
steczki Sciereczki curzystka. Zakład 
Zefiry, Chodniki, fryzjerski Pomorska 
Podpinki Poleca Le- Nr. 6. 
on Rubaszldn. Ki- _____ 

Krynica-Zdrój. Pen 
sjonaty: „Trzy 

Róże" i „Vogel" po­
lecają pierwszorzęd 
ne pokoje słonecz­
ne z werandami 

TeL Nr. 19 i 17. 
u i i 

Choroby serca, ast­
ma. Sanatorium 

Salua". Dr. Kup­
czyka Kraków, Szuj-

;o 11. 30 VI. 

I- a g u b l o m i 
dokument! 

lińskiego 44, ^ifAłody bankowiec 
I I poszukuje jakiej 
kolwiek pracy w 

biurze, Oferty pod 
.Pracowity" 

Samochód .Opel" 
mały 4-osobowy 

nowe opony, nowe 
magnetto, światło 

karbidowe, na cho­
dzie tanio sprzedam 
Pomorska 69. 

Radioamatorzy oka 
zja. Rozmaite 

części do budowy 
odbiorników sprze­
dam okazyjnie. Naw 
rot 38 b, m. 3. 3—4 
i 7—8. 23 

Młody, energiczny 
urzędnik banko 

wy po powrocie z 
wojska poszukuje 

posady. Referencje 
pierwszorzędne. Ła­
skawe oferty kiero­
wać sub „Urzędnik' 

flracownik fryzjerski 
r potrzebny Napiór 
kowsiego 45, 

Zaginął weksel na 
zł. 250. płatny 

w Łodzi dn. 31.V 
1928 r. wystawca 

Co. Kom. Wschod­
nia 59, na zlecenie 
Heraz Fajwysz. Za­
strzegam przed na­
byciem powyższego 
wekslu. Józef Brycz 
kowski Lódż, Ce­
gielni ana 66. 

Borkowski Henryk 
zag. dowód oso­

bisty wyd. w Lodzi. 

Okazja!!! 

we wszystkich ga­
tunkach i kolorach. 

Najtaniej nabyć 
można 

poprz. of. U p. 
od 10—1 i 3—7 

ai i in Jmmmt. " wszystkimi dodatkami wynosi w 
Urhenaaii fłaioklltl" 450, za odnoszenie do domu 40 er.; i 
tttttllllSI W W ™ aylk* poczt, w kraju 1 . 5,20, za.r.nicę 

I JRapueKka" wraz • odnoszeniem S stotrek. 

O G Ł O S Z E N I A : 

_ _ _ _ M O s » isWiilyt—W Pfrffth J s _ _ _ _ _ ; iVuf"'^°1" _ n _ U _ _ 

ZWYCZAJNE: 8 er. za wiersz milimetr, (na stronie 10 szpalt). W TKSCIM: 40 es> 
ca wiersz ma. (aa str- 4 szpalty N_KRCrLOQJ I NADESŁANE 30 sr- za wiersz wM. 

1 1 na str. 4 szp.). Zaręcz. I „slab. no ;„śde K zl. Zamieł-^owe o 50 pr. Zati o 100 
itotel Za term—owy drak odoszeń a d _ nie o dpowiwW Drobne W rr. Poszuk- pracy 5 gr. Nałtrmleftse 80 EX. 

http://Bi.PiotrKow.au
http://30.VI.rn

